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(Z sejmów. — Zmowa przeciw  praw om  

sejm ów . —  S praw y  w yznaniow e. — W alk a  
ekonom iczna w Z barażu .)

Mowa p. H e in r ic h a  w sejmie prag- 
Blrim nie jest arcydziełem krasomowstwa, 
ani wypowiedziana w przededniu lub w 
chwili ważnych wypadków, — a przecie w 
najwyższym stopniu przeraziła cały ohóz — 
że tak  powiemy — posesionatów-polityków 
centralistycznych. P. Heinrich wybrany zo­
stał posłem bez polecenia „kliki kasyna 
pragskiego**, w której przewodzą Herbst i 
Schmeykal, a  nawet wbrew agitacji tej 
kliki i jej centralnego komitetu wyborcze­
go, tak do sejmu jak  do Rady państwa; 
jeżeli zatem wybrany został, to tylko dzię­
ki zaufaniu, jakie miał u wyborców, sil­
niejszemu od dyktatorskiej potęgi „kasy- 
UoWców**, którzy nietylko Czechy, ale całą 
Przedlitawię zazadzierżawili. Mowa ta  jest 
uzupełnieniem do wstępnego boju, który w 
Izbie posłów poczęło szczupłe jeszcze gro­
no demokratyczno-niemieckie, w sprawach 
pTawno-politycznycli trzymające wprawdzie 
ściśle z Herbstowcami, ale w kwestjach, 
w których chodzi tylko o uczciwość publi­
czną, bez rokowań stykające się przy roz­
prawach i głosowaniach z naszą delegacją 
i z frakcją Holienwartowską. Nakoniec, i 
to przecie pociecha, że się znalazł Nie­
miec z Niemców, który swoim prawdę wy­
rąbał bez ogródek, i że klika kasynowa 
boi się przynajmniej apelacji do trybunału 
dziejów. Z dzienników wiedeńskich przy­
najmniej Morgenpost wzięła p. Heinricha w 
obronę, i ona bowiem nie zgadza się teraz 
z postępowaniem rządu w Czechach; Vor- 
stadtztg. zaś, choć nie pochwala wycieczek 
p. Heinricha, nie dziwi się jednak niechęci 
młodo-niemców ku frakcji Herbsta, gdyż 
trudno, aby terroryzm kasynowców był 
przyjemnym. Prostujemy przytem myłkę 
druku w wczorajszem sprawozdaniu o mo- 
■Wib p. Heinricha. Rzekł 011, że miecz pa­
nuje, a nie że wojuje w Czechach.

Na uwagę zasługuje widoczna zm o ­
wa w obozie centralistycznym pzreciw 
resztkom autonomii krajowej. To ten,, to 
ów sejmr’czystO-niemiecki a w większości 
swojej centralistyczny, zrzeka się ważnych 
przedmiotów7, ustawodawstwu sejmowemu 
konstytucją nawet gmdniow7ą jeszcze po­
zostawionych, i przez rząd niezakwestjo- 
nowauych, jak np. sejm czeski oddał Ra­
dzie państwa ustawodawstwo o akademiach 
techniczych w Czechach — aby nawet po­
litechnikę czeską (w Pradze jest oraz nie­
miecka) wyrwać z pod wpływu większości 
sejmowej, która kiedybądź może dostać się 
napowrót deklarantom. Jaskrawym już 0- 
bjawem tej zmowy jest sprawa założenia 
ksiąg hipotecznych, k tórą w projektach 
rządowyeh przedłożono sejmom. Z sejmu 
dolno-austrjackiego poczęła się, i to aż te­
legramami, agitacja, aby sejmy prawa swe­
go stanowienia w tej sprawie, zrzekły się 
Ua rzecz Rady państwa. Niektóre sejmy 
jak  dolno-austrjacki, salzburgski, moraw­

ski, szlązki albo już odnośny wniosek u- 
ch wal iły, albo uchwalą, — tylko jeden sejm 
styryjski oparł się tej zmowie, i uchwalił 
sam tę sprawę załatwić.

Komisja sejmu dolno-austrjackiego 
wniosek swój tera uzasadniała, że księgi 
gruntowe po winne być 'ile  możności jak 
najjednolieiej założone, a to tylko stać się 
może, jeżeli Rada państwa tą  sprawą się 
zajmie. Namiestnik dodał, że rządowi ta  
uchwała jest bardzo miłą. Widać, że rząd 
nie był obcym tej historji. Argumentem po­
wyższym, gdyby był naturalny, możnaby 
wszystkie w ogóle sprawy, nawet łatanie 
dziur w mostach odjąć sejmom, zostawi­
wszy im tylko uchwalanie ciężarów finan­
sowych.

AV sejmie morawskim d. 19. odpowie­
dział namiestnik na interpelację p. Fan- 
derlika względem zwijania przez rząd kas 
zaliczkowych w okolicach czysto-słowiań- 
skich, a to samemi ogólnikami; nie wcho­
dząc w szczegóły interpelacji, nie przed­
łożywszy wykazów, ani ile dyet pobrali 
komisarze rządowi, uderzył tylko po gru- 
biańsku na stronnictwo narodowe. Gdy 
marszałek milczał, zabrał głos p. Prażak 
i mimo oporu marszałka, nazwał odpo­
wiedź namiestnika nieodpowiednią godności 
Izby i parlamentaryzmowi; na co namie­
stnik odparł, że podda się tylko upomnie­
niu marszałka; a deklaranci z szyderczym 
śmiechem zawołali: „Z Dolnej Austiji!**

Następnie p. Kusy uzasadniał swój 
wniosek, żądający założenia na Morawie 
kilku szkół realnych z czeskim językiem 
wykładowym, z których część sejm już w 
r. 1869 był uchwalił. Ksiądz W eber zaś 
wniósł, aby dodatkami do ordynacji k ra­
jowej i do statutów gminnych nadano ka­
pelanom i kooperatorom prawo wyboru i 
wybieralności. — Sejm morawski wybrał 
już komisję do zbadania przyczyn szerze­
nia się pauperyzmu na Morawie.

Na sprawę hipoteczną, którą powyżej 
podnieśliśmy, jeszcze pesymistyczniej od 
nas zapatruje się ministerjalny korespon­
dent Czasu, pisząc: „W ielka część sejmów 
przedlitawskich albo już postanowiła, albo 
dopiero postanowi odstąpić Radzie pań­
stwa us+awodąwstwo o urządzeniu ksiąg 
hipotecznych. Rozumie się samo przez się, 
iż sejmy domagać się nie będą bezskute­
cznie u rządu tego dobrodziejstwa, zrze­
czenia się pewnej gałęzi ustawodawczej. 
Dzieje się to właśnie w chwili, kiedy sejm 
galicyjski przystąpić ma do obrad nad 
urządzeniem ksiąg hipotecznych. Agitacja 
ta tak  na polu zniesienia Rad powiato­
wych, jakoteż zrzeczenia się ustawodaw­
stwa o księgach hipotecznych, ma niewąt­
pliwą cechę centralistyczną, a wątpię, czy 
ostatecznie parę tylko sejmów zdoła o- 
przeć się' z należytym naciskiem jednolitej 
formie'urządzenia ksiąg hipotecznych. “

W sprawie przygotowywanych przez 
rząd ustaw wyznaniowych zaręczają głosy 
półurzędowe, że na zaprowadzenie obowiąz­
kowych ślubów cywilnych (tj. aby w ka­
żdym razie ślub kościelny poprzedzony

był ślubem cywilnym, jak  np. we Francji) 
wcale się nie zanosi; a centraliści będą 
musieli na to przystać, jeżeli nie chcą, aby 
ich zupełnie opuściła frakcja Rauscherow- 
ska. Do Schleaische Zły., k tóra miewa z o- 
bozu centralistów nieraz dokładne wiado­
mości, piszą z W iednia: „Podkomitet mi­
nisterjalny, ‘ który ma ostatecznie opraco­
wać przedłożenia wyznaniowe, odbył już 
jedno posiedzenie, na którem uchwalono, 
przedłożenia te częściami przedkładać Izbie 
posłów. Chocki o superrew izję, która 
trudno , aby aa dobre wyszła tym przed­
łużeniom, gdyż spowodował ją  memorjał, 
który biskup Kutschker (sufragan kard. 
Rauchera i oraz referent w ministerstwie 
wyznań; p. r. G. N.) przedłożył cesarzo­
wi o przedłożeniach wyznaniowych, a w 
jakim duchu, możecie sobie wyobrazić. 
Stanowisko rządu w tej sprawie jest nie­
zawodnie trudne, a przeszkody, na jakie 
napotyka u góry, są prawie nie do pokona­
nia; mimo to jednak zrozumie on, że iść 
musi naprzód, jeżeli nie chce utracić po­
parcia u ludu (?) Połowicznemi środkami 
nikt się nie zadowoli, i rząd musi być na 
to przygotowanym, że będzie w sprawie 
wyznaniowej naprzód popychanym.“

Do dziejów walki ekonomicznej w
kraju naszym, mamy nową a bardzo waż­
ną wiadomość ze Z b a r a ż a .  Jes t tam o- 
koło dwustu szewców, ale żydzi tak  ich 
ujęli w swe sidła, że żaden szewc nie mo­
że sam sprzedawać swego wyrobu publi­
czności; wyrób gotowy zabierają żydzi i 
oni dopiero go sprzedają. Tym sposobem 
szewc pracuje dwa dni, a zarobi zaledwie 
20 do 30 centów — literalnie tak jest — 
bo całą śmietankę zysku zabierają narzu­
ceni pośrednicy. Zaiste, niewola to okro­
pna! Zwycięztwo jednak, jakie w Zbarażu 
ludność pracująca odniosła przy wyborach 
do Rady miejskiej, natchnęło ją  utuchą do 
wyzwolenia swoich rąk i rodzin z pod 
pańszczyzny żydowskiej. Uchwalono za­
wiązać spółkę szewską, która ma zakupy­
wać skóry z pierwszej ręki — a nie przez 
żydów, i to samo z pierwszej ręki — a 
nie przez żydów wyrób sprzedawać. W 
tych dniach wł»śnie bawił we Lwowie 
wysłany w tym celu radny, p. Julian 0- 
polski, aby rozpatrzyć się w założonej we 
Lwowie spółce szewskiej i uzyskać po­
życzkę dla spółki zbarazkiej, k tóra przy 
solidarnem wszystkich majstrów poręcze­
niu, ma oczywiście bezpieczeństwo najlep­
sze. Szczęść Boże obywatelom miasta Zba­
raża, — a wstyd pewnym, bardzo „po- 
ważnym** i bardzo „wytrawnym1* pismom 
krajowym, które na wyścigi z Pressami i 
Blattami wyszydzają i zwątpieniem stara­
ją  podrywać szlachetne usiłowania kraju 
wyzwolenia się z semickiej niewoli eko­
nomicznej !

Walka o byt.
II .

Nie posiadamy statystyki miasta Lwo­
wa, a szczegółowo dat do naszego założe­

nia potrzebnych; w wykazach, u nas ogła­
szanych, bywają uwzględniani jedynie ci, 
co przyjechali i odjechali, i ci którzy się 
stali uczestnikami lepszego żywota, — nie 
możemy więc podać ściśle liczby zajmują­
cych się każdą gałęzią pracy chrześcian i 
żydów, a z tego urobić sobie dokładnego 
obrazu natężenia sił z jednej i z drugiej 
strony. Zmuszeni tedy jesteśmy omówić 
rzecz tę  w ogólnych zarysach.

Ludność żydowska w mieście naszem 
zajmuje się głównie następującemu zatru­
dnieniami: handlem starzyzny, czyli tan­
detnym, handlem korzeni, towarów krót­
kich i galanteryjnych, łokciowych i mo- 
dniarskich. Z rzemiosł trudni się ona głó­
wnie krawiectwem; z szczególnem zamiło­
waniem szklarstwem, golarstwem i cyru- 
lictwem. Dalej na wielki rozmiar szynkar- 
stwem, lichwiarstwem, giełdziarstwem i 
faktorstwem. Z zajęć umysłowych medycy­
ną i adwokaturą. Przejdźmy je z kolei.

Handel starzyzną odbywa się w ten 
sposób, że tak zwani handełesy krążą po 
domach, i skupują najczęściej od przyci­
śniętych niedostatkiem artykuły za byle 
co, które potem zazwyczaj odprzedają tak 
zwanym tandeciarzom. Ci podreperowa­
wszy je niekiedy, sprzedają takowe sto­
sunkowo za drogie pieniądze potrzebą przy­
ciśniętym, a nie mogącym nabyć nowych 
rzeczy. Tak tedy liczna zgraja handełesów 
i tandeciarzy, utrzymuje się kosztem naj­
potrzebniejszej ludności.

Założenie iodpowiedne urządzenie ba­
zaru do skupowania i sprzedaży starych 
rzeczy lub też do zamiany na inne, było­
by bardzo pożądanem. Mamy dość ludzi 
takich, dla których zajęcie podobne było­
by pożądane. Przy takim bazarze można­
by urządzić w arstat do naprawy obuwia i 
odzienia, czem większe w arstaty niechętnie 
się zajmują; a tak  oddanoby przysługę 
mniej zamożnej ludności, i dostarczonoby 
stałego zatrudnienia starszym i podupa­
dłym rzemieślnikom.

Handel korzenny, mianowicie kramar- 
stwo korzenne, jes t licznie przez żydów 
zastąpione, tak, że po kilka kramów ży­
dowskich znajduje się na jednej ulicy. Li­
czba kramarzy chrześciańskich jes t nie­
znaczną. Słyszeliśmy o zawiązaniu stowa­
rzyszenia kramarzy, (zwanych we Lwowie 
z niemiecka grajzlerajnikami). Kupcy po­
winni w pomóc przyjść kramarzom ćhrze- 
ściańskim, albo też sami zakładać filie po 
przedmieściach; a ludność chrześciańska 
powinna te usiłowania uznać, i solidarnem 
wspieraniem wspólnych interesów umoże- 
bnić wytrzymanie konkurencji wobec kole­
gów żydowskich.

To samo zaznaczyć należy o handlu 
towarami krótkiemi.

Handel towarami łokciowemi, miano­
wicie suknem, płótnem i jedwabiami, ze­
stawiamy razem z krawiectwem i z han 
dlem sukniami gotowemi, który silnie dzie­
rżony jest w ręku żydowskich. Przeważna 
liczba rzemieślników, urzędników i studen­
tów zaopatruje się w mateije i w odzienia 
w sklepach żydowskich.! Nic tu nie pomo­
że tłumaczenie, że u chrześcian wyroby są

lepsze i trwalsze. Kogo nie stać na cenę 
wyższą, albo komu nie zależy na wykwin- 
tnosci lub trw a łośc i, lecz przedewszy- 
stkiem na tem, ażeby miał byle jakie o- 
krycie na czas krótki, u tego decyduje 
cena niższa. Trzeba się liczyć z rzeczywi- 
stemi potrzebami i z poszukiwaniem ta- 
kiem, jakie właśnie jest.

Należy tedy dla licznych amatorów 
cen tanich i towarów krótkotrwałych po­
starać się o dostarczenie wyrobów odpo­
wiedniej jakości, a właściwie — jeżeli ich 
wyroby żydowskie zadowalniają, o wyroby 
podobnej jakości. Oczywiście, że powodze­
nie zawisło ostatecznie od zdrowego zmy­
słu tak konsnmentów jak producentów. 
Spółki produkcyjne, mianowicie krawców 
i szewców, powinny założyć pracownie ta ­
nich wyrobów, i stanąć do konkurencji z 
wyrobami żydowskiemi. Nie ma powodu 
wątpić, że poczciwy ogół ku nim się zwróci.

Dodać tu jeszcze trzeba, że majętniej­
si z naszych krawców, i szewców bardzo- 
by się zasłużyli ogółowi swoich towarzy­
szów mniej zamożnych, gdyby zajęli się 
dostarczaniem potrzebnych krawcom i 
szewcom drobniejszych przyborów, czem 
wyłącznie rzec można zajmują się żydzi, 
a co wielką rubrykę czyni w obrocie tych 
rzemiosł.

Handel modniarski u żydów podtrzy­
mują świetnie panie nasze, w skutek czego 
znaczna ilość takich sklepów się utrzymu­
je. Szczególnie ulica ruska i południowa 
połać rynku pstrzy się od różnych przybo­
rów damskiej toalety.

Modniarki nasze przedewszystkiem po­
winny się postarać uchwycić w ręce swe 
ten handel, otwierając obok magazynów- 
mód, sprzedaż tanich artykułów modniar 
skich, a oraz tanich materji damskich.

Cyrulictwo i golarstwo jest dziś prze­
ważnie w rękach żydowskich, tak, że in­
teresowanych, a mianowicie potrzebujących 
usługi cudzej do odmładniania się za po­
mocą brzytwy i mydła wprawia w rozpacz 
prawdziwą. Pojawienie się dawnych oficyn 
chrześciańskich byłoby bardzo pożądane i 
dochód zapewniające.

Jedną z głównych gałęzi zarobkowa­
nia żydowskiego je s t szynkarstwo. Na każ­
dej ulicy znajdziesz ich po kilka, niekiedy 
szynk obok szynku, a obok tego szynku 
znowu szynk. Prawie wszystkie narożne 
domy mają śzynki, a nowe domy za pier- 
szych lokatorów otrzymują szynkarzy, — 
że żydów nie potrzeba oddawać. Napisy 
łokciowe: „Piwiarnia*1, „Wchód do Mortka**, 
„Berka**, „Srula**, „Eljasza**, „Wolfa**..., 
mnogość odmalowanych okazów ze wszyst­
kich działów histoiji naturalnej, wizerunki 
różnorakich bohaterów i królów, przedsta­
wiciele różnych narodowości, nazwy przed­
siębiorstw i zatrudnień, a nierzadko dzi­
wolągi, zaledwie zdołają dostarczyć po­
trzebnych godeł w liczbie dostatecznej.

Powierzchowne obliczenie wykazuje, 
iż sumy, które pochłaniają szynki we Lwo­
wie sięgają milionów, a jakie zyski dają, 
każdy powziąć może z tego, że szynkarze 
żydowscy jeden po drugim kupują ka-

Wspomnienia ze Wschodu.
Ze S ta m b u łu  do A n g o r y ,

"W\ K o s z c z y c a .
(Dalszy ciąg.) *)

Dla tego aby w istocie stworzć or­
ganizację drogową W Turcji, trzeba chyba 
takiej żelaznej dłoni, jak  Midata baszy, 
który z kajdanami w ręku i z bramą od 
"Więzienia na oścież otwartą, potrafiłby zła- 

systematyczną opozycję i złą wolę 
‘̂ ńsnłmańską. Same koleje żelazne nie 

pomogą, jeśli wóz pocztowy i fur­
manki nie zaczną przerzynać we wszyst­
kich kierunkach kraju i Turcja, zostawio­
na samej sobie, przez długi ezaś będzie 
isz c z ę  dzikim i ubogim krajem.

Co zaś do samych kolei, to tyle tylko 
?togę tutaj powiedzieć, że jakkolwiek wzrost 
lch jest dzisiaj szybkim, ale powodzenia im 
Wielkiego rokować nie można. Smutny stan 
Wszystkich tutejszych kolei bez wyjątku, 

stanowczej potwierdza _ moje twierdze­
nie, a niech tylko nastąpi kryzys finan- 
*«Wa państwa, wtedy dotykalnie poczują 

sobie tę  prawdę akcjonarjusze; bo co 
no założycieli, to ci przy znanych tutej- 

,J?ych sposobach robili i robią ciągle naj­
świetniejsze interesa, o jakich mało mają 
Wyobrażenia w Europie. Rzecz cała nie­
zadługo wyklaruje się, ale bo daj bym nie 
H i  złytn prorokiem, gdy powiem, że z ko­
c a m i turećkiemi może nastąpić to samo, 
59 z hiszpańskiemi, tj. prask najfatalniej­
szy; bo rząd turecki jeśli runie, to na 
cztery łapy i to bez powstania.

Prócz właściwych cech, charakteryzu­
jących genezę tutejszych dróg sztucznych, 
jakaż to różnica w ich fizjognomji od eu­
ropejskich! Jedziemy np. blisko godzinę i

*) Patrz nr. 140, 141, 237, 239, 240, 
246, 249, 250, 260, 262, 263, 264, 269, 274, 
277, 281, 283, 286, 287, 289, 292 i 300.

to tuż pod miastem, a jeszcze żywej duszy 
nie spotkaliśmy na naszej szosie. Chociaż 
ta  droga łączy w najprostszym a za tem 
najkrótszym kierunku Sabandżę i Ada-Ba- 
zar z Ismidtem, jes t równą, gładką i wca­
le nie pobiera myta, lecz nałóg ludów 
wschodnich, o którym mówiłem wyżej, 
spędza wszystkie karawany i podróżnych 
na bok, niekiedy o jakie pół mdi, na nie­
godziwe manowce czyli starą drogę. Poga­
niacze karawan, powiadają, że czynią to 
niby dla paszy, ale jest to nie praw dą; 
bo taka sama pasza jest przy tej drodze 
jak  przy tamtej, rozumiejąc pod paszą, ta ­
ką, jak  ją  tutaj pojmują powszechnie, a o 
czem na innem miejscu powiem.

Pomijając wygodę, jakaż to ogromna 
różnica zachodzi w samym nastroju ducha 
podróżnego po urządzonej drodze! Cho­
ciaż żadnej straży nie widać, ale pewna 
otucha wlewa się w człowieka, który czu­
je jakąś niewidzialną protekcję nad sobą 
siły, która ochrania to dzieło rąk ludzkich. 
Prócz tej otuchy, prawdziwe wesele zstę­
puje do podróżnego, gdy wobec dzikiej na­
tury, widzi te płody poważnej nauki euro­
pejskiej. Na wydobycie całkowitego efektu 
z tego wszystkiego, jakby na umyślnie, 
nagle usłyszałem przed sobą przeciągły 
ostry krzyk azjatycki, zatętniały podkowy 
końskie i hucznie i groźnie jak  wezbrany 
potok górski, przemknęła koło nas w peł­
nym galopie poczta konna, otoczona liczną 
eskortą zbrojną.

Cały ten aparat wojenny, bo pocztę 
eskortowało prócz kilkunastu żandarmów 
konnych, całe pół szwadrona Czerkiesów, 
którzy jak  w czasie wojennym wysłali bo­
kami po lesie konnych eklererów, przy 
pięknych strojach orjentalnych Tatarów 
(pocztylionów), z owemi charakterystyczny­
mi czerwono-żółtemi w pasy i w długie 
frędzle zdobnemi chustkami na głowie, 
jakkolwiek bardzo malowniczo prezentował 
się, nie powiem jednak, aby całkiem uspa­
kajająco nsposobiał podróżnego, pomimo 
nawet widoku szosy europejskiej. Poczty 
tutejsze zwykle bywają eskortowane przez 
konnych żandarmów, lecz eskortę czerkie- 
ską dodano tutaj zaledwo przed parą ty ­

godniami, w skutek zuchwałego napadu 
rabusiów na bagdadzką pocztę, która na 
30 czy 40 koniach jucznych, wiozła złoto 
i srebro do skarbu. Opryszki zabrali tylko 
złoto, a srebro na kupę zsypali, nie mo­
gąc go z sobą zabrać. Eskortę składało kilku 
żandarmów, a chociaż i pocztylionisą uzbro­
jeni, lecz zaraz, po pierwszych strzałach, ci 
drudzy pospadali z koni i w krzaki, a 
żandarmi sobie drapnęli co koń mógł wy­
skoczyć i nie oglądali się w t y ł ; ponie­
waż w przeciwnym razie, mogliby przeko­
nać się, że liczba rabusiów nie była tak 
wielką, jak  to pokazało srebro porzueone 
przez nich.

Turcy są ogromnie wytrwali na ko­
niu, znać w nich potomków konnych hord 
koczoAvniczycli na pierwszy rzut oka. Ta­
ki np. Tatar, który jedzie przy transpor­
cie pocztowym z miejsca bez zmiany, pę­
dzi często po 20 do 30 mil dziennie w cią­
gu paru tygodni, jak to bywa np. z pocztą 
Bagdadzką, i zaledwo gdzieniegdzie zatrzy­
muje się na godzinę, by posilić się lub 
przespać się, a nic mu złego nie staje się. 
Patrząc na te zabytki konnej sławy turec­
kiej, daje się zrozumieć potęga owych s tra­
sznych hord, co podobnie szarańcy w wie­
kach średnich spadały na kraje, i niszczy­
ły je z szybkością tego owadu. Ta wy­
trwałość jeźdźców i szybkość nóg końskich, 
były niezawodnie jedynemi środkami tak- 
tycznemi, co zapewniały powedzenie tym 
barbarzyńskim tłuszczom. (C. d. n.)

Słowo o nafcie.
przez

Adolfa Jabłońskiego.
Oświata, przemysł, praca, to ogólne 

hasło dzisiejsze. Naszą atoli pracę ograni­
czono, wmówiono bowiem w nas, źe kraj 
nasz jest wyłącznie rolniczym, a my tru ­
dnić się tylko powinniśmy rolą. Uwierzyw­
szy na słowo, oddaliśmy się wyłącznie roli, 
zaniedbując przemysł i handel, a taka jedno­
stronność zatrudnień naszych sprawiła, 
żeśmy stracili dostatki, miasta nasze pod­
upadły, wioski zubożały, a  co rok powta­

rzający się, a nieznany gdzieindziej głodny 
przednówek, zjawia się z całą swą nędzą. 
Przyzwyczailiśmy się już do niego, jak do 
przyjścia wiosny lub lata, jakby on był 
niezbędnym i nieuniknionym. Zaczynamy 
się już także przyzwyczajać do innych na­
stępstw jednostronnego krzątania się, a to do 
tych mianowicie, jakie sprowadzają powta­
rzające się coraz częściej nieurodzaje, a 
które kończą się tyfusami, epidemią i 
śmiercią głodową. Śmierć głodowa w kraju 
rolniczym! Cóż to za przestroga i napo­
mnienie, ażebyśmy rozszerzyli zakres pracy 
naszej, i wyłącznie na roli nie polegali.

Dzisiaj, zdaje się, budzimy się z u- 
spienia.

Skoro zaś zdobyliśmy się na tyle od­
wagi, żeśmy sobie najboleśniejsze prawdy 
wypowiedzieli, a zrozumieliśmy, że żadna 
praca nie hańbi; skoro już więcej liberja 
nas nie wabi; a poczuliśmy, że dobro ogól­
ne obowiązkiem każdego; kiedy wreszcie 
przemysł zaczął się rozwijać, przynoszę i 
ja  moje słowo o nafcie.

Około roku 1840 znakomity nasz na- 
tu ralista i prof. W aga Antoni, przybywszy 
z W arszawy do Galicji, na ekskursji nau­
kowej ze studentami uniwersytetu, zapytał 
otaczających, czyby nie słyszeli o jakiejś 
tłustosci ziemnej, używanej w dawnych 
czasach, w Galicji do oświetlenia, wyczy­
ta ł bowiem o tej tłustości w starych kro­
nikach czeskich? — Nikt na to z otacza­
jących nie umiał odpowiedzieć, lecz myśl 
rzucona utkwiła w pamięci p. Ignacego 
Łukasiewicza.

P. Łukasiewicz zaczął więc szukać owej 
tłustości. Współcześnie z nim robili poszu­
kiwania pp. Mikolasch, Doms i Zeh. Głębokie 
szyby na 100 sąż. w Pieczyniżynie, w Koło- 
myjskiemi w Borysławiu pod Drohobyczem, 
jeszcze z zeszłego stulecia, naprowadziły 
ich na ślady. Następnie zbieranie przez 
włościan tłustości ziemnej do smarowania 
wozów podało jaśniejsze wskazówki.

W ytrw ała praca, ciągłe poszukiwania, 
doświadczenia chemiczne, uwieńczone na­
reszcie zostały wdzięcznym rezultatem. 
W  r. 1853 p. Łukasiewicz otrzymał czy­
stą, klarowną bezwonną naftę. N iestety

użycie jej, znane było tylko w bardzo o- 
graniczonych rozmiarach w medycynie.

Ażeby ją  zastosować do oświetlenia 
należało mieć odpowiedne lampy, gdyż 
dotąd używane do oświetlenia olejem, oka­
zały się niezdatnemi, zaczęto je  poprawiać, 
przerabiać, lecz znów brak doświadczenia 
sprowadzał wypadki oparzeń, eksplozji, a 
ztąd mnożyły się przesądy i wygórowane 
obawy.

Były to pierwsze, niepewne kroki 
przemysłu naftowego, lecz p. Łukasiewicz 
nie ustawał w pracy, on też jes t twórcą 
tego przemysłu w Galicji, i dotąd przo­
duje na tem polu.

W dwa lata później, Amerykanie w 
swoim kraju dostali się również do pokła­
dów oleju ziemnego. Rozpowszechniono też 
lampy coraz lepszej konstrukcji, a gdy je 
doprowadzono do możliwej doskonałości, 
zniknęły obawy oświetlenia naftą, i dziś 
niema już lepianki, w którejby nie posłu- . 
giwano się naftą.

Znaczne korzyści tego przemysłu dla 
wielu przedsiębiorców były zachętą. W 
różnych miejscowościach powstały szybko 
nowe kopalnie. Przemysł ten wydobywał 
się coraz z ciasnych swych więzów i coraz 
głębiej zanurza się w ziemię po ukryte 
skarby.

Trudno oznaczyć ogólną ilość wydo­
bywanego co rok w Galicji oleju ziemnego 
zwanego zwykle ropą. Jakkolwiek jednak 
liczba ta jest wysoką, niknie ona zupełnie 
w olbrzymiej ilości nafty nadsyłanej z A- 
meryki do Europy. Jak  u nas tak  i w A- 
meryce, ropa nie wypływa sama z głębi 
ziemi, potrzeba ją  wydobywać i płacić ro­
botnika, który tam jes t bez porównania 
droższym niż u has. Nadto amerykańska 
nafta odbywa podróż przez ocean, co także 
powinno wpływać na jej cenę, a pomimo 
tego, nadsyłana w wielkiej ilości do Eu­
ropy, zniża na targach ceny galicyjskiej 
nafty. Jakaż jest przyczyna tego anormal­
nego objawu? Przypatrzmy się stosunkom 
i warunkom obydwóch miejscowości.

(C. d. n.)



Szyalti tajsr .daldee, pozajmowały wszel­
kie możliwe ldlcale, ze prawdziwie nie wie­
dzieć", gćtżieby jeszcze jaki nowy mógł się 
umieścić; chyba w ratuszu, bo dol! podo­
bno uchwalono wynająć. A przecież we 
Lwowie brak jest porządnych piwiarń, tak 
że wielką przysługę wyświadczyłby ten 
powszechnej wygodzie, i zadość uczynił 
pewnej potrzebie uczuwanej przez wielką 
liczbę mieszkańców, ktoby otworzył przy­
zwoitą i schludną piwiarnię, wolną od wo­
ni i wdzięku cybulowego. Niezawadziłoby 
tylko przestrzegać doboru podawanych ar­
tykułów oraz chętnej i grzecznej usługi, 
a odbyt znalazłby się więcej niż dostate­
czny, "bo nie jeden, który" dzisiaj zmuszo­
ny jest — jakto mówią wycierać żydowskie 
k ąty  — uwolniłby się" z przyjemnością od 
tego zaszczytu.

Korespondencje „Gaz. Nar.“
Berlin d, 20. grudnia.

X  Izba poselska obraduje już czwar­
ty  dzień nad projektem do ustawy o ślu­
bach cywilnych i spodziewają się dziś 
końca obrad. Aby emanacją prawa tego 
przyspieszyć, wstrzymują się wszystkie 
partje od dłuższych wywodów." Nawet cen­
trum, którego stanowisko w tej sprawie 
niekoniecznie jest jasnem , zaniechało do­
tychczasowej praktyki, tj. zabierania czasu 
drobnostkami. Projekt rządowy, jak w prze­
szłym liście wspomniałem, ulegnie małym ' 
zmianom. Dotąd tylko §. 6. żądający, aby 
i duchownym udzielanie ślubów cywilnych 
i prowadzenie rejestrów ludności poruczać 
było wolno, został wykreślonym. P artja  na- 
rodowo-liberalna jest naturalnie skutkiem 
przewagi swej liczebnej panem sytuacji. 
Debaty nie przedstawiają nic nowego, na­
wet minister oświecenia," zabierając głos 
do objaśnienia, projektu w imieniu rządu, 
uznał za potrzebne wyrazić obawę, że mo­
że będzie musiał powtórzyć przy tej spo­
sobności nie jednę myśl przeżutą już od 
dawna. Interesującą była tylko mowa ks. 
Bismarka, który, jak  sam przyznał, głó­
wnie dla własnej obrony głos zabrał. Da­
wniejszy redaktor reakcyjnej Kreuz Ztg. 
Gerlach, zarzucił mu bowiem na jednem 
z dawniejszych posiedzeń, że przed 25 laty 
całkiem inne zasady polityczne wyznawał, 
aniżeli dzisiaj. Dawszy obraz stosunku 
swego do p. Gerlacha, a mianowicie przy- 

-pomniawszy, że z nim kiedyś do jednej 
frakcji parlamentarnej należał, wyszydzi­
wszy następnie manią jego, aby zawsze 
bądź co bądź i bez względu na konsek­
wencją, odrębnego być zdania, dał ks. Bi- 
smark swoje wyznanie wiary. „Nie twier­
dzę tego, aby polityka, której się dziś ze 
względu na interes państwa trzymać mu­
szę, odpowiadała zupełnie osobistym prze­
konaniom moim... Nie chodzi bynajmniej 
o to, co kto przed 25 laty pochwalał albo 
potępiał, ale tylko o to , co dla państwa i 
jego dążności, dla kraju i podwładnych u- 
żytecznem i koniecznem jest. Dawniej so­
bie nieraz pana Gerlacha za wzór stawia­
łem — nie powiem, czy mi dziś tego żal, 
czy nie — ale proszę go, nie jako czło­
wiek prywatny, lecz jako najwyższy urzę­
dnik państwa, niech się nauczy odemnie 
z r z e k a n i a  s ię  w ła s n y c h  m n iem ań  
n a  r z e c z  p o m y ś ln o ś c i  o g ó ln e j .. .  kto, 
jak  dziś'jeszcze pan Gerlach, zdanie swoje 
wyżej stawia, jak  krajowe przepisy pra­
wne, ten jest prawdziwym rewolucjo­
n is tą !“...

Izba panów, odznaczająca się niena­
wiścią do wszystkiego, co postępem pa­
chnie, dała nowy znak życia, odrzucając 
wniosek, uchwalony przez Izbę posłów, o 
zniesienie stempla od gazet i kalenda­
rzy. Rezultatu tego spodziewano się po­
wszechnie.

Na jednem z ostatnich posiedzeń 
swoich powziął niemiecki Bundesrath bar­
dzo ważną uchwałę. Nareszcie bowiem u- 
dało się zniewolić pomniejsze państwa, a 
mianowicie Bawarją, która dotąd za auto­
nomią się upierała, do zgodzenia się na 
rozszerzenie kolnpetencji państwa i na 
prawodawstwo cywilne. Jes t to krok bar­
dzo ważny do zjednoczenia zupełnego Nie­
miec. Prace przedwstępne do wykonania 
uchwały tej podobno się już rozpoczęły. 
P rojekt do nowej ordynacji prowincjonal­
nej złożyło ministerjum cesarzowi do pod­
pisania, aby Izba poselska, o ile możno­
ści jeszcze w bieżącej kadencji nad nim 
obradować mogła.

J a k  wiadomo, publikowanej w prze­
szłym roku nowej ordynacji powiatowej, 
nadającej pojedyńczym gminom i powia­
tom wiele samorządu, nie rozciągnięto 
tymczasowo na ks. Poznańskie, obawiając 
się, aby Polacy wolności tej na złe nie 
Użyli. Protestacje posłów naszych były 
naówczas tak  w sejmie jak  i w Izbie pa­
nów daremnemi: nawet posłowie niemieccy 

. z prowincji naszej byli temu przeciwni. 
Obecnie złożono w Izbie posłów wniosek 
o zniesienie wyjątkowego tego określenia. 
Dziwna zmiana wyobrażeń.

Dla księstwa wypracowano również 
nowe prawo o powszechnem używaniu ję­
zyka niemieckiego we wszystkich urzę­
dach. Ma ono przyjść pod obrady razem z 
nową ordynacją prowincjonalną. Obiecują 
sobie organa tutejsze, iż „germanizacja 
księstwa wstąpi w fazę stanowczą i o- 
stateczną.

Proces fiazaina.
j e d z e n i e  z dnia 5 grudnia. (Dok.)

M o w a jen. P o u r  c e t a. (Dok.) Z chwi­
lą gdy marsz. Buzaine dowiedział o 
marszu Mac-Mahona, wydaje pozorne roz­
kazy do wycieczki, ale pozostawia ofice­
rom zupełuą wolność akcji. Bitwę rozpo­
czyna dopiero d. 31. sierpnia o pół do 5 
wieczorem, a wszystkie dyspozycje mar­
szałka kwestjonują możebnosć powodzenia. 
Marszałek opuszcza pole bitwy nie zosta­
wiając żadnego rozkazu ani dowiadującwiając żadnego rozuazu am uumauują^ 
się "o los bitwy. D. 1. września staje

się rzeczą jeszcze jaśniejsza, 'n iż ,’ dl 25. 
sierpnia, że Bazaine nie myślał o przedar­
ciu się. Armia powraca na pozycje, z któ­
rych aż do chwili kapitulacji nie wychodzi, 
a Bazaine nie czyni już najmniejszych usi­
łowań w celu przełamar,ia linii.

Postanowiono niepokoić nieprzyjaciela 
wycieczkami,_ ale te są tak słabe, iż zakra­
wają na ironię. Bazaine wiedział już d. I. 
września, że armia nie ma żywności, jak 
na miesiąc, a mimo to rozdziela racje, jak 
gdyby prowiantu było podostatkiem.

W  parę dni po kapitulacji sedańskiej 
zdawało się, że marszałek zaczyna prze­
nosić dobro kraju po nad Egoizm; wydal 
on parę szumnych proklamacji. Myślał on, 
że Francja po katastrofie sedańskiej, bez 
armii, nie będzie w stanie bronić się dalej, 
i że pokój będzie rychło zawarty.

Oczekiwania te zawiodły marszałka. 
Zanurza on się zatem znowu w nieczyn- 
ności i używa wszelkich środków do stłu ­
mienia odwagi w swej armii, ogłaszając 
niemieckie raportu: i t. d. Marszałkowi sie 
zdawało, że polityczne wypadki stworzyły 
sytuacją, która go uwalnia od obowiązków 
dowódzcy armii. To był jego błąd naj­
większy. że karjerę marszałka zamienił 
na misję dyplomaty.

W chwili, kiedy przez raport kap. 
Lejoindre, przez dzienniki francuskie i pro­
klamację Jul. Favra doskonale był powia­
domionym o stanie rzeczy, czerpie swe 
wiadomości u ks. Fryderyka Karola. Od 
owego pisma z d. 16. września, w którym 
zapytuje Niemców o stan rzeczy we F ran­
cji, był Bazaine zdrajcą; jestto bowiem 
zbrodniczym i obrzydłym czynem, wchodzić 
w komunikacje z nieprzyjacielem, nie mając 
do tego prawnego tytułu. W parę dni po 
dowiedzeniu się o wypadkach paryskich z 
d. 4. września usuwa cesarskie orły, po 
nawiązaniu stosunków z kw aterą niemie­
cką znowu je przywraca, nie uznaje zatem 
rządu, uznanego prstez cala Francję.

P'o s i e d z e n i e z d. 6. g r u d n i a .
Po przedstawieniu w jaskrawych ko­

lorach sprawy nieśpalenia sztandarów i 
kapitulacji, formułuje nareszeie jen. Pour- 
cet -swe oskarżenie w następujących trzech 
punktach:

1. D. 28. paźdz. 1870 kapitulował 
marsz. Bazaine oddając twierdzę Metz, 
która stała  pod jego "rozkazami, zanim 
wyczerpał wszelkie środki obrony i zanim 
dopełnił wszystkiego, co mu nakazywały 
cześć i obowiązek żołnierski.

. 2. D. 28. paźdz. 1870 podpisał marsz. 
Bazaine kapitulację armii w otwartein polu, 
skutkiem której armia musiała złożyć 
broń;

3. Zanim podpisał tę kapitulację, nie 
uczynił wszystkiego, co mu nakazywały 
cześć i obowiązek.

W szystkie te zbrodnie karane w art, 
209 i 210 kod. woj.

P rokurator rządowy wnosi zatem 
przewidzianą w tych artykułach karę de­
gradacji i śmierci.

Tu następuje długa obrona Lachauda, 
k tórą w kilku słowach streścimy, a nastę­
pnie wyrok.

Z a k o ń c z e n ie .
Od d. 7. do 10. grudnia trw ała obro­

na Lachauda. Dziś, po zapadnięciu jedno- 
myślnem wyroku przeciw Bazainowi, naj­
subtelniejsze nawet wywody adwokata 
straciły swą siłę i rację bytu, gdyż sąd, 
wydając surowy wyrok, tern samem od­
rzucił wszystkie powody, przytaczane 
przez Lachauda na usprawiedliwienie ob- 
żałowanego. Dlatego pomijamy tę mowę, 
która starała się krok za krokiem ze­
pchnąć odpowiedzialność z m arszałka na 
chaos w administracji wojennej, na wpły­
wy cesarza Napoleona, na źle urządzoną 
służbę intendentury, na brak dobrego szta­
bu generalnego, na niedostatek żywności 
i amunicji, na złą komunikację z krajem 
po opasaniu twierdzy przez nieprzyjaciela, 
na nieporządek stworzony przez wypadki
4. września, których prawomocności nie 
mógł uznać Bazaine, itd. Charakterysty­
czną cechą obrony było odczytanie po­
świadczeń ks. Bismarka, ks. Fryderyka 
Karola i innych ludzi tego obozu, iż Ba­
zaine doznawał u nich zawsze głębokiego 
poważania. Jestto  niewątpliwie przykład 
jedyny, ażeby broniąc naczelnika wojenne­
go jednego kraju zastawiać się świadec­
twami wrogów. Głębokie też i ponure 
milczenie panowało w Izbie, kiedy La- 
chaud odczytywał te zarówno obżałowa- 
nego, jak  adwokata upokarzające świa­
dectwa.

Po duplice jen. Pourceta i Lachauda 
wypowiedział jeszcze raz Bazaine tonem 
namaszczonym: „Mam na sercu dwa sło­
wa: Cześć i ojczyzna! W ciągu mojego 
całego zawodu wojskowego, który trw ał 
la t 42, nie zbłądziłem nigdy przeciw obo­
wiązkowi; nie zdradziłem nigdy mojej oj­
czyzny, przysięgam na imię C hrystusa!“

Po tych słowach (godzina J/2 5) Sąd 
udaje się na ustęp, publiczność pełna o- 
czekiwania pozostaje na ławach. Oddział 
żandarmerji wchodzi do sali i ustawia się, 
trzymając broń przy nogach. O godzinie 
8',/4 otwierają się znowu drzwi od Izby, w 
której odbywała się narada sędziów. Ale 
tylko jen. Lallemand pojawia się w sali. 
Wreszcie o godz. w pół do 9ej oznajmia­
ją  wejście sądu. Żandarmi prezentują 
b roń ; loża Mac-Mahona i miejsce obżało- 
wanego próżne. Sędziowie stają w swoich 
fotelach z nakrytemi głowami. Prezydent 
ks. Aumale odczytuje powolnie, ale suro­
wym i poważnym głosem, co następuje:

W imię francuzkiego ludu!
Dziś d. 10. grudnia 1873, pierwszy 

sąd wojenny 1 dywizji, obradował, według 
prawa, przy drzwiach zamkniętych. P re­
zydent sądu postawił następujące pytania: 

1. Czy jest marsz. Bazaine wmnym, 
że d. 28. października 1870 na czele ar­
mii w otwartem polu podpisał kapitu­
lację?

•» »oci^ n«ł » “
3. Czy jćst marszałek winnym. niewy- 

czerp a n ia  p rzed  kapitulacją, wszystkich

środków obrony, jakie mu przepisywały 
cześć i obowiązek?

4. Czy jest marszałek winnym, że d. 
28. października 1870 oddal nieprzyjacie­
lowi droga kapitulacji twierdzę Metz. nie 
wyczerpawszy wszelkich środków obrony 
i niętuczyniwszy wszystkiego, co mu na­
kazywały cześfr j&obowiązek ?

Po zebraniu pojedyńczych głosów, tak 
że najmłodszy sędzia oddał pierwszy, pre­
zydent zaś głos ostatni, odpowiedział sąd 
na wszystkie 4 pytania jednomyślnie twier­
dząco.

Art, 209 i 210 kodeksu karnego prze­
pisują w "‘ obu wypadkach" degradację i 
śmierć.

Sąd przeto skazuje jednogłośnie Fran­
ciszka Achillesa Bazaina, m arszałka F ran­
cji, na (śmierć połączoną z degradacją, ja- 
koteż w duchu art, 138 na odjęcie mu le­
gii honorowej i medalu wojskowego.

Wreszcie skazuje go na zwrot kosz­
tów w duchu art, 139 kodeksu wojen­
nego.

Publiczność wysłuchała wyroku w nie- 
mem milczeniu. Następnie odczytał ko­
misarz rządowy ten sam wyrok obżało- 
wanemu.

Przegląd polityczny.
Ziemie polskie.

Z z a b o ru  p r u s k ie g o . Sprawy przed­
wyborcze roznamiętniają coraz bardziej 
umysły. Stronnictwo klerykalne wszelki­
mi środkami usiłuje przeprowadzić swoich 
kandydatów', a znajduje wielką pomoc w 
tej okoliczności, że rząd prześladowaniem 
arcybiskupa i duchowieństwa katolickiego 
podniósł ogromnie dla nich współczucie w 
narodzie. .Test rzeczą prawie pewną, że 
arcybiskup ks. Leduchowski będzie wy­
branym na posła, bo już w kilku miej­
scach jako kandydat został postawionym.

Bilans Tellusa już podobno wygoto­
wany. Długów' ma być 600 tysięcy, a że 
drugie tyle ma być weksli niepewnych, 1 
przeto batkructwo będzie wynosiło około 
1,200.000 tal. Udziały akcjonarjuszów' 
przepadną, z firmowych zapłaci głównie 
Ignacy hr. Bniński. pan kilkomilionowy, 
drudzy nie wiele zapłacą, bo majątek T. 
Chłapowskiego jes t nie wielki a hr. Plat- 
tera prawie zupełnie obdłużony.

Niedobór Vorschuss-Vereinu poznań­
skiego wynosi, o ile go obliczyć zdołano 
do zeszłej soboty, jak się dowiaduje Dzień. 
Pozn.. 112.000 tal.

Bankructwa mnożą się i u Niemców' 
— z dodatkiem oszustw'. — Przed kilku 
tygodniami ulotnił się z Chełmna niejakiś 
Kirnstein żyd, który swrego czasu wiele 
gardłował przeciw Polakom. Podobało się 
to Niemcom, obdarzyli go zaufaniem i zro­
bili go dyrektorem banku akcyjnego. W 
krótkim czasie bank zakwitł; Kirnstein 
był wielki człowiek, wybierano go do 
wszystkich komitetów i sejmików, zasa­
dzano na pierwszem miejscu. Nagle zni­
knął, okradłszy bank na-50.000 tal., oprócz 
■tego zostawił jeszcze 70.000 tal. prywa­
tnych długów.

Z powodu interpelacji posła Łubień­
skiego i mowy ks. dr. Jażdżewskiego na 
sejmie berlińskim, Dziennik Poznański za­
stanawia się nad obecnym parlamentaryz­
mem i objawami liberalizmu w Prusach. 
„Nie wiemy istotnie, czy od czasu, jak  par­
lamentaryzm i konstytucjonalizm w monar­
chii pruskiej istnieją, — powiada Dziennik 
Pozn., nadarzał się wdzięczniejszy, a wo­
bec nieobałamuconych racją stanu, serwi- 
lizmem lub zaciekłością partyjną sumień, 
przedmiot, jak sprawa wywołująca interpe­
lacją posła Łubieńskiego., Sofistyka, para- 
doksalność, nadużywanie pozornie brzmią­
cych i wyglądających haseł i godeł, mogą 
wyprawiać łamane sztuki, jakie im się po­
dobają, — tyle przecież niezatartą a prze- 
mazaó się niedającą pozostaje prawdą, iż 
w drugiej połowie oświeconego i liberalne­
go X IX  wieku, w państwie rządzącem się 
niby to zasadami tolerancji, liberalny mi­
nister oświecenia za pomocą podwładnych 
sobie równie liberalnych organów' admini­
stracji, odebrał w zapale dążności wszecli- 
władztw'a państwowego, i germanizacji ro­
dzicom katolickim pod zagrożeniem kary 
prawo kształcenia swych dzieci w pier­
wszych prawidłach własnej religii. Prawdy 
tego faktu nie osłonią i nie przeinaczą ża­
dne frazesy, ani żadne wykręty, a trzeba 
sięgać w głęboką i ciemną przeszłość, by 
się spotkać z czynem w rodzaju tego, jaki 
był przedmiotem interpelacji posła Łubień­
skiego, a jakiego przeszłość Prus samych 
od Fryderyka II. aż do Fryderyka Wilhel­
ma z pewnością byłaby się powstydziła."

Z L itw y . Z Wilna donoszą, że w bie­
żącym roku do tamecznego gimnazjum i 
szkoły realnej do zapisu zgłosiła się li­
czba kandydatów o wiele przenosząca wa- 
kanse w tych zakładach naukowych. Szcze­
gólniej' trudno było dostać się do szkoły 
realnej. Jako przyczynę tak znacznej li­
czby kandydatów podają między innemi i 
to, że pomiędzy niezmiernie liczną ludno­
ścią wyznania mojżeszowego, zamieszkują­
cą tameczne strony, pragnienie nauki i o- 
światy w ostatnich czasach znacznie się 
wzmogło.

Konstanty Wojniłowicz, właściciel 
ziemski w Słuckim powiecie w gubernii 
Mińskiej, ofiarował 30.000 rubli na utwo­
rzenie instytucji, ogólną korzyść przyno­
szącej dla mieszkańców' jego prowincji, 
wybór której powierzył rządowi. Minister 
dóbr państwa rozkazał obrócić ofiarowaną 
sumę na otwarcie rzemieślniczo-rolniczej 
szkoły w Ihumeńskim powiecie, na którą 
już przed niedawnym czasem wiościanie 
trzech gmin zebrali i przesłali 5.420 rs.

Pod Goniądzem, gdzie rzeka Biebrza 
rozgranicza gubernię Grudzieńską z Kon­
gresówką, ma stanąć przy drodze brzesko- 
grajewskiej twierdza, do której wzniesie­
nia inżynierowie uskuteczniają już wszel­
kie przygotowawcze prace, jak  np. pomia­
ry, zajęcia' gruntów itp. Z początkiem wio- 

' ppy rozpoczną się roboty.

Donoszą o strasznem nieszczęściu, 
jakie spotkało miasteczko Czausy iv mohi- 
lewskiej gubernii. D. 23. listopada o godz. 
9ej rano przy nadzwyczaj silnym wietrze 
wybuchnął pożar i z niesłychaną szybko­
ścią ogarnął sąsiednie budynki. W prze­
ciągu czterech godzin przeszło sześćdzie­
siąt domów' i drewniana cerkiew stały w 
ogniu. G drugiej po południu połowa 
przedmieścia stanowiła literalnie jedno o- 
gromne ognisko. Ani jeden ze zgorzałych 
domow' nie był zaasekurowany. Nic nie 
zdołano ocalić prócz niewielkiej ilości do­
mowych sprzętów. Mówią nawet, że spa­
liła się jedna kobieta i dziecko. Przyczyna 
pożaru" niewiadoma. Korespondent dono­
szący o wypadku, przy tej sposobności 
zwraca uwagę, na niedostateczność środ­
ków' ratunku. Miasto Ozausy posiadało 
tylko dwde beczki, dwa kubły i jedną rę­
czną sikaw'ke.

K r o n i k a .
Kurjerek Lwowski.
— N a kolędę dobra  wiadom ość! Szczątek 

pism o sa ty ryczno -po lityczne , w ychodziło osta- 
tn iem i czasy  co dw a tygodnie . O becnie og ła ­
sza  red a k c ja , że z nowym rokiem  znown w 
każdą  sobotę po jaw iać  się będzie  num er tego
uż dziś pow szechnie  czy tanego  p ism a. Po 

b liższe  szeżegóty  odselam y czy te ln ików  do 
ru b ry k i „ N ad esłan e .11

— Afisz teatralny przypom ina, że z koń­
cem tego  roku  up ływ a te rm in  nadsy łan ia  li­
tw orów  scen icznych  na  tego roczny  konkurs 
te a tra ln y  krakow skodw ow ski. P rz esy łać  je  
t rz e b a  na  ręce  h r. E u g en iu sza  C e tne ra  we 
Lw ow ie. D o tychczas nadesłano  następ u jąc e  
p r a c ę : W szę d zie  dobrze , gdz ie  nas nie m a“ ,
fa n ta z ja  d ram a ty c zn a  w trz e c h  a k tac h , „W an- 
d a “ w trz e c h  a k tach , „U piór11 d ram a t w' trze ch  
a k tac h , „ K ry s ty n  z Gozdow y he rbu  Lilifa '“ , 
d ram a t h is to ry c zn y  w p ięciu  a k tach , „E m an ­
cy p ac ja  kob ie ty 11 m elodram a w trze ch  a k tach , 
n ad esłan a  z Chicago, „K ról n a  w ese lisku11 o- 
b raz  d ram a ty c zn y  w trze ch  odsłonach w ie r­
szem . T y tu ły  innych  podam y później.

— Lwrow’sk a  c. k . p ro k u ra to r ja  państw ra 
skonfiskow ała w czora j nr. 20  czasopism a r u ­
sk iego  Prawda.

—  K raj skonfiskow any zo s ta ł z a  arty k u ł, 
w ym ie rzony  przeciw ' B adzie  szkolnej z  powodu 
nag łego  usun ięc ia  d r. B ełcikow skiego  z posady  
d y rek to ra  g im nazjum  żeńsk iego  pod pozorem , 
że tenże  nie m a egzam inu  n a  nauczycie la  szkół 
ludowrych. K onfiskata  ta  je s t  nowrą ilu s tra c ją  
w olności, ja k ie j p ra sa  używ a.

— Obwieszczenie. Z fundac ji, założonej 
p rzez  n iew ym ienionego dobroczyńcę z powodu 
zaślub in  J e j  ces. W ysokości na jdosto jn ie jsze j 
a rcy k się żn ic zk i G izeli, j e s t  do nadan ia  w y­
praw a  w kw ocie 597  z łr. vv. a. do k tó re j m ają  
praw o ubogie  i tego  dob rodzie jstw a  godne 
có rk i i s ie ro ty  ta k ic h  urzędników , k tó rzy  n a ­
leżą  albo na leżeli aż do zgonu lub pensyono- 
w ania  do ga łęz i s łużby  pod legające j c. k. m i­
n is te rs tw u  spraw  w ew nę trznych  d la k ró les tw  
i k ra jów , rep rez en to w a n y ch  w' R adzie  pań ­
stw a. W y p ra w a  ta  n a  dn in  20. k w ie tn ia  1874  
r. n a d an ą  — a to li zaasy g n o w a n ą  z ostan ie  do­
p ie ro  po zaw arciu  zw iązków  m ałżeńsk ich , w 
któ rym  to w zględzie  pozostaw ia  się  obdzielo­
nem u dziew częciu  te rm in  do końca p a ź d z ie r­
n ika  1874 . P o d a n ia  o tę  w ypraw ę, zaopa- , 
trzone  w m etrykę  c h rz tu , św iadectw o m oral­
ności i ubóstw a  dziew częcia , da lej — w' dowód, 
iż o jciec tegoż s łuży ł w pom ienionej ga łęz i 
służby , w niesione  być m a ją  na jd a le j do 2 0 . 
s ty c zn ia  1874  r . w c. k. n iź szo -a u strjac k ie m  
na m ies tn ic tw ie  w W iedn iu .

—  {T . N.) Z J)0 d  B r o d ó w .  K orespon­
de n t z pod R adziechow a  ude rz a  w nr. 249 
Gaz. Nar. na w łaśc ic ie li z iem skich  o ta c z a ją ­
cych się w y łączn ie  żydam i ku w zg a rd z ie  i 
poniżen iu  sw oich, a sto jącym  eon araore w n a j­
b liż szych  sto sunkach  z żydam i ; lecz  w ięcej 
je szc ze  u d e rz a  n a  tych , k tó rzy  pozbyw ają  z ie ­
m ie żydom, ty c h  chce sm agać, bo w ym ienia  
ich nazw iska  zapow iadając  je j  d a lszą  p u b li­
kację . O woź co się na leżało  p ie rw szym  — 
trafiło  d rug ich . P ie rw szy c h  ch łostać  n a leży  
bez lito śc i, bo d ru d zy  są  po na jw iększej czę­
śc i b e z w in n i; na  nicli oddz ia ła ją  sk u tk i, k tó ­
ry ch  p rzy c zy n  up a try w a ć  należy  w ż yciu  i 
postępyw an iu  p ie rw szych .

Je że li k ra jow iec  sam ow olnie w y rz ek a  się 
sw oich ta k  dalece, iż od p ie rw szego  objęcia 
m a ją tku , k tó ry  spadkiem  odziedziczy ł, ty lko  
żydam i się o tacza , z gó ry  zapow iada, iż n ie ­
ch ce ażeby  obok niego  żył ja k i  rodak , ja k  d a ­
leko je g o  panow anie  sięga, o ja k ic h  to w ła ­
śc ic ie lach  ow a ko respondencja  w spom ina, je s t  
to rzeczyw iśc ie  sm utny  obraz  o d stępstw a  a 
tern szkodliw szy  im  hojn ie j fo rtu n a  w yposa ­
ży ła  te n  cynizm . A patyczny  indy feren tyzm  
m usia ł poprzód ow ładnąć cały  um ysł, z a trze ć  
i w yzięb ić  każde  poczucie  sw ojskości a ta k  
s to jąc  obcym i m iędzy sw o im i, zerw ać  s ta ­
now czo z trad y c ją . Po  je d n e j s tron ie  p ię tnu je  
się  sw oich w zgardą , po drug ie j stro n ie  służą  
obszary  podobnych w łaścic ie li za  rozpłodow e 
s ta c je  w rogiego k ra jow i żywiołu.

In n i w łaścic ie le  ziem scy  p a d a ją  ju ż  tylko 
ofiarą za  g rze ch y  przem ożnych , bo g dy  tam ci 
p od trzym ują  zaród  z łego, rozlew ający  s ię  s to ­
pniowo po k ra jn , to je szc ze  ty le  różnorodnych  
czynników  w pływ a na  ich  n ie fo rtunną  sy tu a ­
cję, iż  mimo w sze lk ich  w ysileń  po p a d ają  w u- 
tr a tę  sw ej fo rtunk i. N a nich  odźw ierc iad la ją  
się sk u tk i tego, gdzie  p rzyczyny  p rzy p isać  
na leży  innym . Je że li p rzy jd ą  dnie c iężkiej 
próby  pa trjo ty zm u , k tó re  od la t  4 0  ta k  czę­
sto  się  p o w ta rz a ją  ; je że li rok  po roku trafi 
n ieu rodzaj, lub inna  k lęska , je ż e li fiskalizm  
podatkow y ciężko p rzy g n ia ta , a p rzem ysł i 
h andel w uśp ien iu , bo w szechw ładna  rę k a  n ie 
m yśli bynajm nie j ja k b y  w m iarę  zw iększonych  
c iężarów  pow iększyć k a p ita ł k ra jow y , to j e ­
szcze  n ie z as łu g u je  na  po tęp ien ie, gd y  r a tu ­
ją c  strz ec h ę  o jc zy stą  oderw ie się kaw ał z iem i 
i sp rze d a  choćby żydowi, bo n a tu ra ln ie  ty lko  
on m a gro sz . To też  re sz tę  uw ag szano ­
wnego kores, ażeby  utw orzyć  pew ną so lid a r­
ność, za  pomocą k tó re j zdołanoby w ydobyć się 
z pod p res j i  żydow skiej i rów nież  usnnąć  
przyczynę  szkodliw ego se pera tyzm u  poczytać  
należy  za  zbaw ienne.

Nakoniec należy jeszcze sprostować nie­

k tó re  fa k ta  podane w w spom nianej ko respon ­
dencji. G rzyniałów kę naby li żydzi, ale też  
nie było żadnego  innego kupca. W ypadk i r. 
1863 i 64 p rzy sp iesz y ły  tę sy tu a cję . Z Mi­
koła jow a obejm ującego  z a tynenc jam i 250 0  
morgów  obszaru , naby li żydzi 20 0  morgów. 
R e sz ta  u ra tow ana  ta k  dalece, iż  obecnie ju ż  
nie z ag raż a  nic, aby  coś mogło p rze jść  w ży­
dow skie ręce. W  Sm arzow ie m ającym  około 
1200  morgów , sp rzedano  żydom  3 0 0  m orgów . 
R e sz ta  salw ow ana.

Ze pauperyzm  p anu je  w k ra ju  i że sm u­
tne  tego  będą  na s tęp s tw a  w obec b rak u  w sze l­
kiego  k a p ita łu  obiegow ego ; że n a re szc ie  i tu  
dojm uje pow szechny  upadek  g iełdow y to je s t  
pow szechnie w iadom e. ’ Z założoneini rękom a 
niepodobna w yczekiw ać osta teczności, lecz  ja k  
zwykle w innych  razach  okazać  się  e n e rg icz ­
nym i rodakam i, kochającym i k ra j i sw oją z ie ­
mię. W alkę  oręża  tr z e b a  p rzen ieść  na pole 
ekonom iczne.

—  Lisko 22. g ru d n ia  1873 . K orespon­
dencja  z L iska , k tó ra  w nr. 299 Gaz. Nar. 
z d. 19. g rudn ia  b. r . się pojaw iła  odznacza  
się nieznajom ością  fak tów  ta k  pożaru , ja k o teź  
i innych, d la tego  uw ażam  za  stosow ne takow e 
w inny  sposób p rze d sta w ić .

Ogień pow sta ł nie w domu F a lsc h e ra  ja k  
ów koresponden t doniósł, lecz  w' s ta jn i domu 
przy leg łego , a  gdy  w n iej m a te r ja ły  pa lne  ja k  
słom a, siano i t. p. się znajdow ały  w n et całą  
ją  oga rną ł, zkąd  na dalsze  domy się p rzen iósł, 
a  z asłu g a  z lokalizow ania  go na leży  się wcale 
komu innem u, niż tam  w ym ieniono, bo bu r­
m is trzow i p. H abow skiem u, k tó ry  sw oją  skrzę- 
tnośc ią  da lszy  postęp  te j pożogi spa ra liżow ał.

— Z przcmyślnńskiego powiatu 17-
g rudn ia . Do n iezm iern ie  na  całe j R usi rozpo­
w szechnionych, ale mało znanych  i ocenionych 
zw yczajów , należy  ta k  zw ane „naw alne11 czyli 
może „ow alne11.

Po z b iorach , na jczęśc ie j w g ru d n iu  wy­
b ie ra ją  się speku lanc i z am ieszkali po w siach 
(a do nich w p ie rw szym  rzędzie  ży d zi na leżę) 
z w ódką w odw iedziny. Od chałupy  do chału ­
py  w ęd ru jąc , czę s tu ją  każdą  osobę, gospoda­
rza , gospodynię  pa robka , dz iec i naw e t wódką 
i sk ładają  ży czen ia , aby  się rodziło , w ym aga­
ją c  p rzy te m  i to pod k lą tw ą  n ieu rodzaju , da- 
runków  z każdej ga łęz i go sp o d arstw a . F u ra  
za naw alnn jącym  idąca  z a b ie ra  p rzędziw o, j a ­
ja ,  m ąkę, przono, zboże w  z iarn ie , słowem 
w szys tk iego  po tro sze  z każde j ga łęz i gospo­
da rstw a . Czołowiki nasze  d a ją , bo gościnność 
sta ro słow iańska  z je d n e j, a w ódka i zabobon 
z d rug ie j s tro n y  z n iew a la ją  ich do tego , n a ­
reszcie  dz ia ła  tu  i bo jaźn  n a ra że n ia  się oso­
b ie n aw a lnu jące j, bo ta  osoba zaw sze  m a w pły­
wy i m ogłaby szkodzić. J a k  mi to  sam i na- 
w alnu jący  zeznali, z y sk  czy s ty  z  tak iego  po­
chodu po w si w ynosi 50  z łr . i w ięcej.

J a k  d ługo w daw n ie jszych  czasach  pro- 
p in a to r  żyd  je d e n  z am ieszk iw ał na  w si i raź  
na  rok  on je d en  chodził po naw alnem , rzecz 
n ie była w a ż n ą ; od czasu  je d n a k , k iedy  si? 
żydków  po w siach  osiad łych  nam nożyło, a  k aż ­
dy z n ich  k o rzy s ta  z osobna z dobroduśzności f ^  
ludu  naszego  i ja k  to  skonsta tow a liśm y  W po­
w iecie  p rzem yślańsk im  chodzi po naw alnem  ; 
zw ycza j te n  p rzy b ie ra  g roźne — lud  .wy11*' 
szczające  rozm iary , i d la tego  to R a d a  pow ia­
tow a p rzem yślańska  na posiedzeniu  swem. dnia 
15. bm. uchw aliła  w sze lk ich  użyć środków' 
p raw nych , aby  te n  na  żadnej ustaw ie  n ie opa rty  
zw yczaj skasow ać. O kólniki poucza jące , in ­
s tru k c je  d la de lpgatów  a  na re szc ie  i  k a ry  po­
licy jne  na  w ójtów , k tó rzy  na w alne c jerp ić  bę­
dą po w siach, p rzy c zy n ią  się  do z n iesien ia  te ­
go dem ora lizu jąceg o  zw ycza ju .

P rz y  te j sposobności pozwolim y sobie u- 
ją ć  się za  R a d ą  pow iat, p rzem yślań ską , k tó ra  
w o sta tn ic h  3 la tac h  a m ianow icie w r. 1872 
w każdej ga łęz i gospodarstw a  pow iatow ego 
dużo zdzia łała, a k tó rą  dr. P i ła t  w  sp raw o­
zdan iu  swoim w ydrukow anem  w Gaz. N ar. 
ta k  mocno pokrzyw dził.

1. T ym czasem  W y d zia ł R ady  pow . prze- 
m yślańsk ie j w  r. 1872  po raz  p ie rw sz y  z lu ­
s trow ał w szys tk ie  gm iny  w pow iecie, Że te  
lu s tra c je  osobno przeprow adzono, k ażdy  w  ak­
ta ch  naszych  p rzeg lądnąć  może, że z powód/1 
tych  lu s tra cy j w ykry to  nadużyc ia  osław ionego 
ks. K uderk iew icza.

2. R a d a  pow. p rzem yślańska  za łoży ła  T o­
w arzys tw o  zaliczkow e i da ła  1 000  z łr , W  po­
czą tek , k tó re  to T ow arz. p ro speru je  i dziś j n i  
k ap ita łem  15 .445  z łr. 66 ct. obraca.

3. R a d a  ka za ła  sporządzić  dokładne in ­
w en tarze  w roku  1872  w  40  gm inach , a  re ­
sz tę  w  1873  ukończono.

4. R a d a  pow. zap row adziła  m agazyn  soli. 
sp raw iła  dla całego p o w ia tn  cynkowe tab lice, 
drogoskazy , w ybudow ała  85 sążn i d rog i k a ­
m iennej p rzy  go rze ln i w P rz em y ś lan a ch , most 
w B rzucliow icach  (dla k to rego  W y d zia ł k rab  
400  z łr. subw encji p rzyznaczy ł) , d a ła  2 s tj"  
pen d ja  akuszerkom , zm usiła  G lin iany  do fun- 
dacy j d rug ie j posady  d la nauczycie la , pom a­
g a ła  w szędzie  okręgow ej R adzie  szkolnej 
B rzeżanach , za  co je j  od te jże  do 1. 1525 0 ' f 
znan ie  p rzesłano .

5. R a d a  pow. n a sza  pow oła ła  do Życ*f 
filie T o w arzy s tw a  gospodarsk iego  i pędagog1' 
cznego, k tó re  pom yślnie się ro zw ija ją  e tc , et®- 
N ie ty lko  że szan . d r. P i ła t  c y tu jąc  podobń® 
fa k ta  u innych , te  w szy s tk ie  f a k ta  pom ija  m1*' 
czeniem , a le  je szc ze  R adę  p rze m y śla ń sk ą  umi®' 
szcza  m iędzy 6. R adam i na jn iedba lszem i, k tó re  
dnej rew iz ji urzędów  gra. nie m iały  przeds1? 
brać . J e s t  to fa łszem  bo w łaśn ie  w r . l y L  
zlustrow aliśm y  w szy s tk ie  gm iny , a  w  r . * 
k ilka  nam  je szc ze  do In s tra c ji zostało  a &  
źn ien ie  to  nastąp iło  z powodu w yborów  8 ^

•ijr

k tó re  w tym  roku się p rzez  cale  la to  n’eIIL . 
ciągnęły . D la tego  to W y d z ia ł k rajow y 
domy te j naszej gorliw ej b e z in te re s o w n a ^   ̂
n ie ra z  p rzy k re j p rac y  w y ra ził nam  z PnłV.jc i » 
p rze s ła n ia  naszego  sp raw ozdan ia  z ozyB*1 -̂3 . f  
w r , 1872  p ism em  z dn ia  9 . m arca  l ^ 0
1. 3019  całe u znan ie , k tó rego  dr, Pi*ftt 
w idać  nie czy ta ł. . ,,

J e ż e li is to tn ie  co do innych  p o w ia tó w 7 #  
p rac a  p a n a  dr. P i ła ta  j e s t  rów nie medokla- 
duą, to szkoda że się je j  p o d ją ł; ca a nagroda 
na sza  za  tru d y  i p rac e  d la  dobra  publicznego 
podję te  leży  tylko  w u z n a n iu ; tego  nie odma­
w iam y, a okażem y, że choć sto  la t odzw ycza­
jen i s ta je m y  się  godnem i sam orządu. (Z apa- 
w ne spraw ozdan ie  R ady  pow iatow ej z w yka­
zam i przysz ło  za  późno, albo było n iedokła­
dne. P. r.)



— Tarnów 20 . g rudn ia . (S tra ż  ochotni­
c za  ogmo*fc'aS':Wfu-iiowi<i i  A , Bjledieelti p rae - 
s tig ita to r.)  N iedaw no sm utną  pow zięliśm y w ia 
domość o niepow odzeniu się s tra ży  ochotniczej 
„Sokoła" w e Lw ow ie; i tu te js z a  s tra ż  ocho­
tn ic za  omal tem u stanow i nie u leg ła, gdyby 
nie  pe łne  pośw ięcenie się zacnego  obyw atela  
i rad n eg o  m iasta  T arnow a i R ady  pow iatow ej 
p . S tan is ław a  Szelig iew icza, k tó ry  dowództwo 
onej s tra ż y  objął, in s ty tu c j i te j n ie  poparło . 
Je m u  to zaw dzięczyć  należy , źe s tr a ż  tu te jsz a  
ju ż  w suk ienne  m undury  zaopa trzoną  została  
i św ie tne  pow odzenie n adal obiecuje.

On to z pomocą sw ego zas tę p cy  zap rosił 
do T am o w a  m agika  z K rakow a p. A. Siedle­
ckiego, k tó ry  dał p rzedstaw ien ie  na dochód 
s tr a ż y  ochotn iczej ogniow ej, k o n ten tu jąc  się 
bardzo  m ałą  kw otą  za  sw ą p racę  i  poniesione 
tru d y .

P rz ed s taw ie n ie  w ypadło ś w ie tn ie , bo też 
p rzem ilczeć  n ie  m ożna o z ręczności tego s ła ­
wnego m agika, k tó ry  w m ieśc ie  naszem  po raz  
p ie rw szy  w ję zy k u  polskim , całkiem  nowe 
sz tu k i m agiczne  z nadzw yczajną  e legancją  i 
z ręcznością  ku ogólnem u podziw ieniu i zado­
w oleniu p rze d sta w ił.

— Gorlice 20. g rudn ia  1873 . W iek i m i­
ja ły , w  k tó rych  całe spo łeczeństw o ludzkie  
(prócz nauczycie li) Żyło w tern m ylnein p rz e ­
konaniu , iż  n a tu ra , ta  na jtro sk liw sz a  m a tka  
w szys tk ich  i w szys tk iego , z słusznej obaw y, 
a b y  n ie zg inął z głodu, obda rzy ła, każdego  
m ającego  pośw ięcić się szkoln ic tw u ludow em u, 
żołądkiem  w ie lb łąda  i w ogóle nadzw yczaj 
lichym  ustro jem  traw ie n ia . D zięk i anatom icz­
nym okazom Żołądków na uczycie lsk ich , dowo­
dzącym  oczyw idnie o m ylnem  p rzekonaniu  spo­
łeczeństw a , ju ż  w zeszłym  roku  sejm , w m iarę 
now opow ziętego przekonan ia , pom yślał o po­
lepszen iu  doli nauczycie la  ludow ego, a  za  jego  
im pulsem  i tu te js z a  R a d a  m iejska , czego do­
wodem uchw ała  te jże  R ady  z d. 18. b. m. na 
mocy k tó re j, n a  w niosek  W . pp. R ogaw skiego 
i Seuch tera , poparty  przez  ks. Ż abickiego, 
podniesiono p łacę, roczną  k ierow nika  tu te jsz e j 
szkoły z 4 80  z łr. 5 00  z lr. tudz ież  dwie po­
sady  nauczycie lsk ie  z 3 00  z łr. roczn ie, na 
3 5 0 ; co w łaśn ie  je s t  powodem do z łożen ia  s e r ­
decznych  dzięk  przedew szystk iem  W . pp. wnio­
skodaw com  i W . ks. proboszczow i, n iem niej i 
w szys tk im  tym  członkom R ady  m ie jsk iej, k tó ­
r z y  w otu jąc  chętn ie  za  podw yższeniem  p łac  
urzędn ików  m a g is tr a tu a ln y c h , policjantów  i 
stróżów  m iejskich, p rzychy lić  się r ac zy li i do 
w n iosku  dotyczącego p łac  b iednych  nauczy-

' cieli.
K iedy  re sz ta  spo łeczeńs tw a  pozbędzie się 

sw ego m ylnego przekonan ia , dotyczącego  Żo­
łądków  n au czy cie lsk ich ?

— Gorlice 15. g rudn ia . O szczędność p rze ­
dew szystk iem , bo ona m a tką  gospodarstw a, 
ta k  mówi p rzysłow ie  i p raw dę mówi, n iem niej

^-jednak praw dą  je s t ,  źe  guldeny  n ie roz tropn ie  
oszczędzone, sp raw ią , źe  stów ki będą  w yda- 

‘ w ane. K orespondencja  n in ie jsza  niechaj uzy ­
s k a  słuszność  d la  mego tw ie rdzen ia . Pom iędzy 
1 p ozycjam i uszczup la jącem i w ydatk i, w ykreślo- 

ślono ta k że  kw otę używ aną na  nagrodę za 
każdego  ub itego  w ilka. N ie p rak ty c zn a , aż 
nad to  p rzesadzona  (lecz tylko  w rze cz ac h  dro- 

1 biazgow ych) oszczędność ta  ze s trony  sejm u, 
w yw ołu je  z każdym  rokiem  szkodliw sze sk u t­
k i .  W ilk i nagrom adzone w la sac h  sąsiedn iego  
n am  pow iatu krośn ieńsk iego , spow odow ały ta m ­
te js z e  sta ro stw o  do za rzą d ze n ia  obław y, sk u t­
k iem  czego w yrugow ano je  ty lko  z obranej 
siedziby . W y p a r ty  zw ierz  za g ran ice  pow iatu  
kro śn ieńsk iego , znalaz ł s ię  pod ła skaw szem i 
w ładzam i na  te ry to rju m  tu te jszem . R o zszarp a ­
niem z araz  p ie rw szej nocy k ilk u n a s tu  sz tu k  
owiec w Ropicy  ru sk ie j, ogłosił sw oje p rz y ­
bycie  i upom niał opieszałych  gospodarzy  do 
baczniejszego  s trzeżen ia  sw ej trzody . Od dwóch 
tygodn i ka rm ią  się w ilki b iednych  gó ra li ow­
cam i, k tó ry ch  poda tk i z dodatkam i, bank  wło­
śc iań sk i i p lebanie  połknąć je szc ze  n ie  zdoła­
ły . N ie  m asz nocy, w k tó re jb y  p rzynajm nie j 
je d n a  sz tu k a  bydła , n ie  poniosła śm ierci m ę­
czeńsk iej, czego egzeku to ram i są  n ieproszen i z 
k ro śn ieńsk iego  pow iatu  goście.

Otóż i dowód na  powyżej postaw ione 
tw ie rdzen ie . Sejm  zn iósłszy  n ag rody  za zabi- 
b ie  w ilka, oszczędza  p rzypuśćm y roczn ie  sto 
z łr ., podczas, gdz ie  k ra j tr a c i p rzyna jm n ie j 
■kilkanaście se t, je ż e li  nie k ilka  tysięcy , w  do­
d a tk u  może i k ilku  ludzi pogrzebanych  w Żo­
łądkach  w ilczych . Ł agodność w ładz naszych , 
tchórzostw o w łościan i  odw aga (wobec za jąca ) 
n aszych  m yśliw ych, ośm ieliły  p rzybyszów  do 
tego  s topnia, iż po zachodzie  słońca, ja k b y  z 
obow iązku, trzy m ają  s tra ż  honorową p rzed  
chatam i w ieśn iaczem i, co w ięcej p y ta ją  o pasz- 
p o r ta  podróżnych na  gościńcach  publicznych . 
W ym ogi za  ofiarow aną przez  n ich usługę , b a r ­
dzo są  skrom ne, w y sta rc zy  choćby je d n a  owca,

choćby s ta ra  szkapa , za  k ażdą  dobę, rozum ie 
się  b e z  ągj"an!Tcken!a naddatków , A  ’ pfiźfecież 
w ładze  nasze, zaw sze  powolne i flegm atyczne, 
p o trafiła  z g ra ja  wilków  ta k  dalece oburzyć  ń a  ' 
siebie, Źe ju ż  ponoś pow zięły one zam iar, po­
m yśleć kiedyś o w ypow iedzeniu wilkom p rz y ­
tu łku  w tu te jsz y m  pow iecie, za pomocą grand  
obław y, B iada  w am  w ięc w ilk i! bo na jd a le j w 
roku. 1874  w ypłoszy w as obław a przyna jm n ie j 
o milę, z obranej siedziby . L ecz  i tam  nie 
zapew niam  wam sta łego  sied liska , w ładze  n a ­
sze bow iem  naczelne  n ie spią, naw e t w K o­
n ieczny  dosięgnie w as ich  dłoń rozgniew ana. 
E j — p rzecież to  n ie  godzi się nam  żartow ać 
w śród sk a rg  i p łaczu  b iednego gó rala , po s t r a ­
cie je d y n ej może koży, do sta rcz ają ce j raz  co dn ia  
pokrzep ia jącego  m leka w ynędznia łej je g o  dz ia ­
tw ie , nie na leży  się z lekcew ażeniem  mówić o 
w ilkach, bo może w śród dzis ie jsze j nocy nie 
jednego  tę tno  było p rzysp ieszone, w łosy mu 
na  głow ie s ta ły  i łydk i pod nim drża ły , a  
w szystko  od s tra ch u  p rzed  ja rz ąc em i się sli­
pami i ro zw ar tą  pa szc zą  w ilka . D la tego  r a ­
czej w staw m y się do w ładz naczelnych  za  ty ­
mi biedakam i i poprośm y takow e, aby  ja k  
n a jsp ieszn ie j z arzą d ziły  obław ę, k tó ra  m iałaby  
na  celu nie samo w ypłoszenie, lecz  ile  możno­
ści w y tęp ien ie  gospodaru jących  w ilków . N ale ­
ży p rze to  pobudzić do w spółdziałalności nie- 
ty lko  w sie p rzez  w ilków  naw idzane, lecz  z a ­
w ezw ać jednocześn ie  i odleg lejsze ,, w  celu d a l­
szego n ieustannego  prześladow an ia  n ie p rz y ja ­
ciela, nie m niej też  zaw iadom ić o tym  m ane­
w rze  g ran ic zą ce  pow iaty , aby  by ły  p rzy g o to ­
w ane do odpow iednego p rzy jęc ia  n a d c ią g a ją ­
cego gościa. Inacze j w ilk i w ypędzone z R op i­
cy to  samo będą w ypraw iać  w G ładyszow ie , 
a w na jgo rszym  d la  n cli raz ie  w pow iecie 
grybow skim .

— K r a k ó w  d. 22. g ru d n ia . W sze lk ie  
uznanie  należy  się szanow nej re d a k c ji za  po­
d jęcie  sp raw y  o żydach  n aszych  i źyczyćby  
należało, żeby ją  z w sze lką  gorliw ością  dalej 
p row adziła, bo dz ie ją  się rzeczyw iśc ie  okro-' 
pne rzeczy , o k tó ry ch  za  g ran ic ą  naszego  
k ra ju  n ik t na w e t po jęcia  mieć n ie może.

A le w edle zdan ia  mego trz e b a b y  w płynąć 
a rty k u łam i dzienn ika rsk im i ta k że  i p rzede ­
w szys tk iem  na  sądy  i c. k . no ta rj uszów, na 
ty c h  o s ta tn ic h , ażeby n iepodaw ali rę k i do 
z d z ie rs tw  p rzez  przy jęc ie  ak tów  g rzeszący ch  
n ie sły c h an ą  lichw ą i z góry  obm yślanych  na 
z ru jnow anie  ludności ch rześc iańsk ie j, na p ie rw ­
szych  zaś, aby  zastosow aw szy  §. 1336 ust.
cyw. niedotewalały n a  egzystencję  k a r  konw en­
cjonalnych przechodzących  w szelk ie  g ran ice  
n ie ty lko  praw ne  a le  naw et l i t o ś c i ; św ieży bo­
w iem zaszed ł w ypadek  w krakow skim  c. k, 
sądzie  delegow anym , k tó ry  dozwolił egzeku ­
cji k a ry  ta k ie j od k a p ita łu  pożyczkow ego 20  
z ł. umówionej na w ypadek  n iezap łaceifc i go
w te rm in ie  oznaczonym  po 1 zł. dz iennie,
k tó ra  to k a ra  w w spom nionym  w ypadku  do­
sz ła  aż do sum y 468  zł. Czyż to  nie je s t  o- 
czyw istym  rabunk iem ?  i czy sąd n iem a pod­
s taw y  odmów ienia p o parc ia  ta k  han iebnego  czy ­
nu?  — D la  czego dzienn ika rstw o  niew pływ a 
ta k że  n a  ojców n aszych  w pa rla m e n cie  i  nie- 
przypom ni im , żeby  w n ieśli’ p ro jek t do u staw y  
ta k  słusznej w innych  k ra ja c h  is tn ie jąc e j i w 
kodeksie zw anym  napoleońskim  uzasadn ionej , 
żeby  pomimo dozwolonej dow olnej stopy  p ro ­
centow ej, sądy  w raz ie  sporu  lub egzekucji 
n ie p rz y zn a w ały  w yższego p rocen tu  nad  p ra ­
w ne 6prc. W sza k że  ty lko  tym  je dynym  spo­
sobem m ożnaby tam ę jak ąk o lw iek  postaw ić  ta k  
niesłychanym  zdzie rs tw om  p rze z  naszych  
w spółziom ków  iz ra e lsk ich  prak tykow anym  na 
ludności ch rześc iańsk ie j.

-  Wiadomości społeczno - ekonom.
—  I  D z ie n n ik  Polski w rza d k ich  c h w i­

lach  dobrogo poczucia  po trzeb  k ra ju  mim owol­
n ie  się ośw iadcza za  w yzw oleniem  się z pod 
p rzew ag i żydów, k tó ra  k ra j ru jn u je , ja k o  też  
za p rzyw róceniem  rów now agi ekonom icznej, 
p o trzebę  k tó re j G az e ta  p ie rw sza  i to  w ielo­
k ro tn ie  w ykazała. Otóż co p isze  ko respondent 
z R aw y do tego  p ism a (zob. n r. 264 ). Soli­
darność  żydów , k tó ra  m iała  r ac ję  by tu  w ów ­
czas, k iedy  oni by li w yrzu tkam i spo łeczeń­
stw a  i żadne praw o ich  nie broniło , s ta je  się 
te ra z  w w ielu  r az ac h  n iebezp ieczną  układow i 
społecznem u. U trzym yw ana  pow agą re lig ijn ą , 
na g in a  ona pod ja rz m o  pew nej u p rzyw ile jow a­
nej k a s ty  ty siąc e  ubogich w spółw yznaw ców , 
k tó rzy  częścią  z zabobonu re lig ijnego , c zę śc ią  
zaś  ze s tr a c h u  p rze d  przem ożnym  w pływ em  
p a r t j i  k a h a ln e j , we w szys tk iem  powodować 
się m uszą  woli z gó ry  im  na rzucone j p rz e z  
tych , k tó rzy  tę sw oją w ładzę  na jcz ęśc ie j na  
korzyść  w łasnych  k ieszen i w yzysk iw ać um ieją . 
To zatem  nadaje  owej o liga rch ii, k tó ra  reli- 
g ją  i p ien iądzm i k ró lu je , s tanow isko  u p rzy w i­
le jow ane, k tó re  z n iezm ierną  e n erg ją , z ręczno ­
śc ią  i p rzeb ieg ło śc ią  w yzysku jąc , po trafiło  ono

zega rnąć  w sw oje ręce  wszystkie zyskowne 
p rzedsięb io rs tw a  w k ra ju . J a k  -b a rd z o  tak ie  
m onopolizow anie je s t  zgubnem  d la  ekonom icz­
nego rozw oju k ra ju , w idzim y z tęgo , źe oboJ 
tych  kacyków , k tó rzy  groźbą  i k l a t  wą ro zp o -’ 
r zą d za ją , n ie może się ostać n ik t ,  choćby ze 
znajom ością rzeczy , p rzedsięb iorczością  i zaso­
bem staw ał z nim i w sz rank i. B ędąc  za  zu- 
pełnem  rów noupraw nien iem  w szy s tk ic h , tern 
gorliw ie j w ystępow ać pow inniśm y przeciw ko 
przyw ilejom , k tó re  ze szkodą k ra ju  i  ty s ięc y  
ludzi, o sta ły  się je s z c z e .n a  daw nym  zabobona­
mi upraw nionym  g runcie  i k tó re  n a d a ją c  pe ­
w nej k aśc ie  p raw a  w y ją tkow e, tw orzą  
n ie jako  rząd , k tó ry  b ezka rn ie  n ie ra z  n ie ­
s te ty  u rąg a  się  obow iązującym  ustaw om . 
Z tego  w ychodząc s tanow iska , a  n ie  z n ie n a ­
w iśc i do iz raelitów , z radośc ią  w iu ić  pow in­
n iśm y w szys tk ie  objaw y rea k c ji p rzeciw  tem u 
n ienatu ra lnem u  stanow i rzeczy . Je d n y m  z ta ­
k ich  objaw ów  je s t  św ieżo w naszem  m ia s te ­
czku z asz ły  fa k t objęcia  w  z arząd  w łaąhy  pro­
p inacji p rzez  pana  G ronow skiego, dz ierżaw cy  
R aw y. Iz rae lic i, k tó rzy  ju ż  k o n tra k t o da lszą  
dzierżaw ę by li zaw arli, zerw ali nag le  dn ia  2. 
bm. k o n trak t i zm usili dzierżaw cę, n iechcącego 
p rzy s tać  n a  ich  Żądania, do objęcia  p rop inac ji 
na siebie. Cała in te lig e n tn a  ludność R aw y  ja k  
i w szyscy  okoliczni z ciekaw ością  oczekują  
p rzeb iegu , ja k i  spraw a ta  w eźmie. N ie  są  to 
bow iem  p rze lew k i w ypow iedzieć w alkę fa la n ­
dze izrae litów , k tó rzy  owemi w yżej w spoinnia- 
nem i w pływ am i pa rc i, n ie mogą choćby chcie li 
w yłam ać się  z pod narzucouej im  so lidarności, 
chociaż so lidarność  ta  ty lko  owej fra k c j i a ry ­
sto k ra ty czn ej ko rzyść  przynosi. Do ich  to  bo­
w iem  k ieszeń  p łyną  zysk i ogrom ne, ja k ie  p rz y ­
nosi tan io  nadzw yczaj w ydzierżaw iona  p rop i­
nacja , za k tó rą  sz ynkarze  ubożsi dobrze  p ła ­
cić im  m uszą. R adzibyśm y, aby  w in te re sie  
ekonom icznym  k r a ju , zw ycięztw o pozostało 
p rzy  te j stron ie , k tó ra  idąc  p ro s tą  legaty*, d ro ­
g ą , w  obronie sw oich in te resów  nie nadużyw a 
an i re lig ii, an i poką tnych  wpływ ów . Pow odze­
n ie w znacznej części zależyć  ta k że  będzie od 
zachow ania  się  s ta ro stw a, czy  takow e bez ­
stronn ie  ale śc iśle  p raw a  w aru ją c , p o trafi u- 
krócić  sp rężyście  nadużyc ia  i w ybieg i, k tó rych  
się oczyw iście na w ie lką  skalę dopuszczać  bę­
dą Żydzi.

— Ciekawą ilustracją obecnego s ta n u  
s tosunków  społecznych  sto licy  c e sa rs tw a  n ie ­
m ieckiego je s t  n a stęp u jąc y  anons zam ieszczony  
w m iejscow ych d z ien n ik a ch : „W obec w z ra s ta ­
jąceg o  z każdym  dniem  n ie b ez p iec z eń stw a  na 
u licach  B erlina , polecam  moje kieszonkow e re ­
w olw ery o sześc iu  s trz a ła ch , ty lko  po 4 ‘/ g t a ­
la ra ,  j a k  niem nie j now ego ro dza ju  zim ow e pa- 
le to ty , p rzez  k tó re  k u la  nie łatw o p rzechodz i."  
C zęsto też  po ja w ia ją  się og łoszen ia  u buldo­
g ach  i innych  silnych  ra sa c h  psów , ofiarow a­
nych  na  sp rzedaż  ja k o  stróżów  b ezp ieczeństw a  
osobistego.

Gospodarstwo przemysł i handel.
S*3F»Ważne dla właścicieli domów. (Do­
kończenie.) N iew ykluczając  s łabszego  cynku  ja k  
num era  11, 10. i 9. do użycia  po k ry cia  d a ­
chów, ja k o  też  i inne  sy s te m a ta  do pok rycia  
dachów  w ym agane, ośw iadczam , źe  w obec in ­
nych lekk ich  m a terja łów  ogn io trw ałych  ja k  
d y k tu ra  napuszczana  (D achpape) fiilcm assa  
n a p u szczana  (filzpape), lub c ienka b lach a  że ­
lazna , k tó re  do budynków  m n ie jszych  p rze ­
znaczone są , w m iejsce  w yż w ym ienionych m a­
te rja łó w  słaby  cynk n a  p ie rw szeństw o  zas łu ­
g u je , a  to z tego  w zględu , źe cynk niew ym aga 
konse rw acji, j a k  inne  pok rycia , k tó re  co k ilk a  
la t  pokostow ane lub  dziegciem  napuszczane  
być m uszą . Z auw ażać  p rzy te m  m uszę, ze p rzy  
c ieńszym  cynku pow in ien  fo rm a t czy li szero ­
kość b lachy  być używ any w ęższy, p rzez  co 
b la ch a  dosta je  w iększą  sz tyw ność.

N a gzym sy  pow in ien  być  ja k o  n a js ła b szy  
cynk uży ty  nr. 12, 13 . i  14. ka żd y  inny  
słab szy  num er cynku użyty , w  kró tk im  czasie  
p rzez  działan ie  c iep ła  i  m ro z u , ś c iąg a  i 
m a rszczy  fason gzym su , co później szp ec i całą  
budow ę. Do ry n ien  okaza ł się cynk  mniej 
p rak ty tcz n y m  i byw a z as tą p io n y  b lachą  że ­
la zn ą  cynkow aną, lub  też  b ia łą  b lachą g ru b ą  
w yrab ianą  w fab ry k ac h  pod nazw ą (Ponton- 
b lech).

Z zapoznania  się z w yż w ym ienionem  u- 
życiem  m a terja lu  cynkow ego in te resow ana  pu ­
b liczność  pow inna tą  korzyść  odnieść, że przy- 
poruczeniu  dachow ych robót p rzedsięb iorcom , 
n iebędzie  m ogła w yzysk iw ana  być, ja k  obecnie, 
p rzez  użycie c ienkiego m a terja łu .

Z tego  w yn ika , że w ykonanie  robót cyn­
kow ych po ruczać  na leży  tylko  ludziom  obzna- 
jom ionym  z tym  m aterja łe m  i znanym  z su ­
m ienności w  w ykonaniu.

I/WÓW, z Izby h a n d lo ­
wej dnia 23. grudnia.

I. Akcje za sztukę.
Kolej gal. Karola Ludwika 

_ Lwow.-Czern. Jassy 
Baska hip. gal. po 200 zł. 

„ krajów, z wpł. 50pr.
II. L is ty  zast. za 10 0  zł. 
Tow. kred. gal. 5 pr. w. a.

- „ „ 4 pr. w. a.
Banku hip. gal. 6 pr.
Gal. zakł. kred. włość.
III. Obłigi za 100 złr.
Indemnizacyjne galic.
Losy miasta Krakowa

IV. Monety.
Dukat holenderski 
Dukat cesarski 
Napoleondor 
Pół imperjał rosyjski 
Bubel rosyjski srebrny 
Bubel rosyjski papierowy 
Pruskie bilety kasowe 
Srebro
Wiedeńd. 19. grudnia. 
Powszechny dług państ.

(za 100 złr.)
Bent. austr. wbankn.5 pr. 

_ w sreb. 5 „ 
1839 oałe losy (m. k.)

. «  g 1839 \  losu „ 
g  1854 po 250 zł. 4 pr. 
4? S 1860 „ 500zł.w.a.5pr, 
£  °  1860 „ 100 „

1364 „ 100 „ „ „ 
L i^ y  zast. dom. po 1205 pr.
O b lig . indu. (za lOOzł.)

plącą |źąda ją |

69 5C 
73 50 

287 — 
249 -  
97

102 2b 
109 ■ 
131 -

5 42 
5 44 
9 14 
9 35 
1 76 
1 55 
1 70 

110 25

.02 50 
109 50 
131 50 
118 75

Inne pulbiczne pozy*
Węgigr.poż.kol.po 120zł.5p. 
Węg. poi. pretn' p>, j. ) < ztr . 
Turecka poi. kol. po 4.00 Ir

Akcje bankowe.
Anglo-austr. po 200 zl. 120 
Bodencred.au.po200zl.40pr. 
Zaki.kr.dla h .i prz. po 160Ź1, 

„ węg. 200zł. em. 80pJ 
Tow.eskont. n. austpoSOOzł. 
Franco-austr. po 200 zlr. 

em. 40 pr....................
Franco-węgier. po 200 zl

em. 40 pr. . ■ • •
Gal. bank hip- 200 zl.

em. 80 pr. . ■ • •
Gal. bank dla band-1 przern 

po 200 złr. . • • •
Gal. zakł. kr. ziem.po 200zr 
Gal. bank kraj. po 200 złr.

em. 50 pr....................
Renten bank po 200 zlr. 
Banku nar. austr po 600 zł. 
Banku powsz. aus.po200zlr. 
Unionbank po 200 złr. 
Vereinsbank po200 zł.e.40p. 
Verkehrsbank pow.po 200zł.
Wechslerbankwied.po200zł.
Wied. bankśen po 200 złr.

Akcje1 kolei.
Albrechta po 200 złr. 
Alfoldzkiej po 200 złr. sreb. 
Dniestrzańskiej „ »
Elżbiety „
Ferdynanda półn. po 

z łr. m. k. .
Franc. Józ. po200 złr.. ~ 
Kol gal.KarL. po 200z»m.. 
Lw. Cze a Jas po 200 złw .1_

i 33 -  
91 -

lf'3 rO

płacą  |żądają

134 60 
132 - i  
900 —

29 -  
102 50 

10 50 
107

*C90 —
214 - -
226 50

94 50 
76 5< 
51 50

120 50 
154 -

223 50

:>Tor. Szl. fenct.l lyóiOO złr. a 
Aust.półn.zacb.po200 zł.sr 

„ „ lit .B .p o 200zł.sr.
Rudolfa po 200 zlr. s. r. 
Siedmiogr. po 200 w. a. sr. 
Stuatseisb. Ges. 200 zł. w. a. 
8udbahn po 200 zł. srebr. 
Tramway wied. po 200 zł 
W ęg.gal.(Łup.)po2oOz t. w.a. 
Węg.pół. wschódp.200 zł. s. 

„ wsch. (Ostb.) po 200 
złr. w. a.' . . . .

„ zachód. (Westh.) pc 200 
złr. w. a.....................

A kcje przemysłowe.
Budów. To w.austr. po 200 zł 

« » wied. „ 100 „
» tanich poiu.polOO z. 

Borys.Petr.Cp.po 200 zł.wa. 
Listy zastaw. (zalOOzł.i
Boden cred. allg. ost.5pr.sr.
n 1 aiSp*a,C- w 33 *at- 5 P- wa Gal. Tow. kr. ziem. 4 pr. w.a.

. ,ir P 5 pr. w. a.
ic. bank hip. 6 pr. w a

„ Zak. kr. włość. 6 pr w a 
Bank nar. austr. m. k. 5 pr'

n » » w. a.
Obligacje pierwszeń­

stwa kolfj, (za 100złr.) 
Albrechta.pó300zł.5p.l00zł 
AlfBldz.200zł.5 pr. sr .w .a. 
Czeska z.300 zł. 5 p. sr. w.a. 
Dniestrzańska 300 „ 9
Elżbiety po 5 pr. srebr. w.a. 

em. 1862 5 pr. 
em. 1870 5 pr. 
em. 1872 5 pi -

p łacą (żądają 
złr. w. a.
— 1 -  ■

198 - 199 -
109 — 110 —
156 - 156 -

142 -
937 50 338 -
i 67 25 167 50
14-. - im ; -
87 - 90 -
— -* H/O -

48 - 49 -

134 -

60 - 50 W
23 50 24 -

9 50 10 50

91 50 9 2
81 - 81 50
72 -
79 —
81 50 83 —
81 - 92 -

91 65 91 80

79 -  
86 75
96 50 
33 — 
95 -  
93 50 

103 -

Ferdynanda półn. 5 pr. m. k 
„ s J  pr. w. a. 
- * 5 pr. sr.

Gal. K. L. 300 zł.5 pr.sr.w.a. 
„ II. em. 5 pr. „
„ III . ein. 1871 309 

Lw. Czer. Jas. I. em. 186' 
300 zł. 5 pr. srebr.w.a 

Lw. Czer. Jas. II. em. 1867 
300 zł. 5 pr. srebr. w.

Lw. Czer. Jas. I II . em. 18 
300 zł. 5 pr. srebr. w. 

Lw. Czer. Jm . IV. em. 1872 
300 zł. 5 pr. srebi. w. a. 

Rudolfa po 310 zł.6 pr.sr. wa 
em. 1869 p» 300 zł. 

5 pr. srebr. w a 
„ 1872 po 300. zł. 

5 pr. sfebr. w. a. 
Siedmgrodz. 500 fr 5 pr. 
Papiery loteryjne (szt.) 
Zak.kr.d.hand.i prz.po 100 z. 
Klary po 40 złr. m. k. 
Keglevich „ 1 0  „ „
Krakowska po 20 złr. 
Palffy „ 4/1 .  „
Rudolfa „ lo  „
Ks. Salm „ 40 „ „
St. Genois „ 40 -  „
Stąnisław.(poż.) po 20zł. wa. 
W łłdsteiii jpo 20 zł. m. k. 
Windiszgratz po 20 ił . „ 
Dewizy (3miesięczne.)

Berlin 100 taL 
Frankfołt iotfzł. (ifldfieut.) 
Hamburg 100 mark. banko. 
Londyn 10 ft. s te rl.
Paryż 100. frank.

p łacą |żądaj 
z łr. w. a.

20 5(|
14 — 
21 -

!1 50 
2 50 

34 —

? ł-
t z

Porów fianie tan io śc i 1 trw ało ści dachu  
pok ry tego  cynkiem  z ogn io trw ałym i ffiaterjająg ii 
w ykazałem  ju ż  w p b p tż e in ie ia  ©jętoagenifc' (o 
k o rzy śc ia ch  po k ry c ia  dachu  cynkiem ) zauw a- 
żać  tylko  tu ta j m uszę, że .. n iezbędnie  pyzy 
ob liczeniu kosz tóV  p o k ry c ia ’ "dachu cynkiem  
odpow iedniej g rubości tr z e b a  w  rachubę  w ziąć  
1) konse rw ację  dachu  innym  ognio trw ałym  ma-, 
te rja łe m  pok ry tego , poniew aż cynk niew ym aga 
żadnej k o n se rw a c ji; 2) w arto ść  s ta reg o  m a­
te r ja łu  zuży tego  do sto p ien ia ; a  te  dw ie po­
zycje  w ykażą  dosta teczn ie  p rz y  s trą ce n iu  te j 
kw oty  z kosztów  pok rycia , że na jtań sze m  i 
na jodpow iedniejszem - j e s t  pok rycie  cynkiem  
grubym . O prócz tego  dodać m usim y, że cynk 
je s t  nadzw yczaj lekk i, n ie obciąża  więc zb y ­
teczn ie  budow y. L w ów  w  lis topadz ie  1873.

Feliks Piątkowski.

Sprawozdanie tygodniowe lw ow skiej 
izby  handlow ej i przem ysłow ej o cenach  zboża 
i produktów  zrealizow anych  n a  p lacu  lw ow ­
skim  w c iągu  ty godn ia  od 11. do 18. g ru ­
dn ia  1873 .

W  ubieg łym  tygodniu  w in te re sa ch  na  
zboże było usposobienie trochę  m dłe, B ra k  
w agonów  ta m u je  je szc ze  c iąg le  in te re sa ,

Z b o ż a .  P sze n ica  170 ft. cze lna  b ia ła  
12 ,25  do 12 .50  zł., cze lna  czerw ona 11 .50
do 12 .25  zl., cze lna  żó łta  1 1 .2 5  — 12 .25  
zł., dobra sucha b ia ła  11 .25  —  12 zl., dobra  
żó łta  albo czerw ona 11 —  11 ,75  z ł., po śle ­
dn ia  albo w ilgo tna  10 .50  —  11 zł,

Żyto 160 ft. n a jlep sze  suche 8 .50  —  8 .75
zł,, śred n ie  albo w ilgo tne  7 ,50  — 8 zł.

Jęczm ień  140 ft. 5 .75  —  6.75 zł.
Owies lOOft, 3 —  3 .5 0  zł.
K u k urudza  170 ft. 7 —  7 .75  zł,
Z b o ż a  s t r ą c z k o w e .  G roch 180 ft. 9 

do 10 zł.
N a s i o n a .  K on iczyna  180 ft. 40  — 43  zl.
A nyż  p łask i lOOft. 16 — 20  zł.
K m inek  lOOft. 14  —  16 zł.
N a s i o n a  o l e j n e .  R zep ak  zim ow y 150ft. 

8 —  8 .50  zł.
L n ia n k a  150 ft. 6 .75  —  7 zł.
W ełn a  lOOfł. 100  -  125  zł.
P o taż  lOOft. 1 1 .5 0  —  16 .50  z ł.
O kow ita 80 T ra lle s , 41 m ia r gotow a 

17 .50  — 18 zł., na, g rudzień -kw iec ień  17 .50  
do 17 .75  z ł., na  sie rp ień  18 .75  zł.

Kraków 19. g ru d n ia . W czo ra j ukoń- 
czonem zostało ob liczenie w yborów  do Izb y  
handlow o-przem yslow ej k rakow sk ie j, k tó re  od­
byw ały  się d. 9. i  10. b. m. I z b a  t a  obej­
m uje p ow ia ty : B ielsk i, B ocheńsk i, B rz esk i, 
C hrzanow ski, D ąbrow ski, G orlick i, G rybow ski, 
Ja s ie lsk i, K olbuszow ski, L im anow ski, Ł ańcucki, 
M ielecki, M yślenicki, N isk i, N ow o-Sądecki, No­
w o ta rsk i, P izn ie ń sk i, R opczycki, R zeszow ski, 
T a rn o b rze sk i, T arnow sk i, W a d o w ic k i, W ie ­
lick i i Ż yw iecki. I z b a  d z ie li się n a  dw ie 
se k cje : handlow ą i przem ysłow ą.

Do sek cji handlow ej w ybran i z o s ta l i : pp. 
A lb e rt M endelsburg , S tan is ław  F e in tu c h  S a ­
lam on D eiches, Ju lia n  E p s te in , Ju liu sz , A u­
g u s t John , A lexander G o ldga rten , T ad e u sz  T a ­
rasiew icz , I z ra e l R osen tha l z K rak ow a  ; J a -  
kób Salam on, H erm an  H aerz , K aro l K aczkow ­
sk i, H erm an R ingelhe im , Salam on H aber, W . 
T . A. W ielogó rsk i * z T arnow a.

Do se k cji p rze m y sło w e j: pp. T eodor B a ­
ranow ski z K rakow a, G ustaw  B a ru ch  z  P od ­
g ó rza ; L udw ik  Zie len iew ski z K ra k o w a; A n­
ton i Ł uszczk iew icz  z K ra k o w a; J a n  G Stz z 
O kocim a, Jakób  E e i te l z R zędz ina , H en ryk  
S zance r z T arnow a, A dolf A leksandrow icz  z 
K rakow a, E rn e s t S tokm ar z K rakow a.

Odescy kupcy  zbożem, k tó rzy  w ysełali 
takow e do F ra n c ji i  A ng lji m orzem , postano ­
w ili obecnie u rządzić  g łów ny sk ła d  zboża w  
Podw ołoczyskach  i w ysełać  je  ko le ją  K aro la  
L udw ika. Pos tanow ien ie  to kupców  odesk ich  
je s t  ogrom nej d la  n as w agi i  p rzy c zy n i s ię  
w ielce do podniesien ia  handlu  w G alicji.

ftafinerja spirytusu Juliusza Mi- 
kolasza no tu je  sp iry tu s  rafinow any stop ień  
70 sp iry tu s  rafinow any z anyżem  stopioń 73.

Konkurs na  posadę p o cztm istrza  w K o ­
ta c h  p rz y  gim . św. A nny w K rakow ie  w akuje  
posad^-jftjtifeśerf k ts io rjr  p sw sz w h n e j ’ i  g eo ­
grafii.

Wycina z Gazety Lwowskiej z dnia 
22. g ru d ka  2873.

Edykta. S ąd  k ra jo w y  lw ow ski u stano ­
w i! d la  n iew iadom ych z m ie jsca  poby tu  Ma- 
r jan n y  Buczkow skiej, J ę d rz e ja  i  M arji B ucz­
kow skich w sp raw ie  pozwu W acłaW a i Ma- 
r jan n y  Feichm anów  o uznanie  w łasności 7 7/ J0 
części rea lnośc i pod 1. 321 %  k u ra to ra  dr. 
P rzesnyck iego . T enże  sąd  zaw iadam ia  spadkoj 
bierców  śp. N o rb e rta  S ta jm k a, że tenże  ko­
dycylem  z dnia 16. lu tego  1873 połowę r e a l ­
ności pod 1. 8 4 */4 zap isa ł sw ej żonie K a ­
ta rz y n ie .

Ostatnie wiadomości.
W edług Pester Lyoyda, cesarz z ro­

dziną zabawi, w Węgrzech aż do 20. sty­
cznia, i tylko cesarkowa zapewne uda się 
do Bawarji, oczekując tam rozwiązania 
córki, arcyks. Gizeli. Do Petersburga zaś 
uda się cesarz dopiero 26. stycznia.

Słychać, że rząd . zabroni pewnym 
bankom wiedeńskim wypłacenia kuponu 
styczniowego.

Rząd węgierski zajmuje się zwołaniem 
serbskiego kongresu kościelnego; nominacja 
patryarchy może już wkrótce nastąpi.

Arcybiskup Leduchowski i sufragan 
biskup Janiszewski oznajmili zgromadze­
niu delegacji wyborczej, wyznaczonej do 
postawienia kandydatów do parlamentu 
niemieckiego, że nie przyjmują kandydatu­
ry. Na okręg wyborczy Wsckowski, posta­
wiono kaudydaturę biskupa Namszanow- 
skiego.

Kursa giełdy wiedeńskiej.
Wiedeń d. 23 . g ru d n ia  1873 . 

godzina  10. m inu t 50 p rzed  południem . 
A kcje  k red . 2 3 7 .5 0 . A ng lo -austr. 1 3 0 .— . 
tJn ionsbank  9 7 .— . V ere in sbank  1 7 .— . 
K o le iK a r .L u d . — .— . K olej połudn. 1 6 8 .— . 
F ra n k o -a u s tr .  — .— . B aubank  4 7 .5 0 .
L o s y z r .  1860  — . O blig. indem . — .
S taa tsb a h n  — .— . W ied . T ram w . — .— . 
O stbahn  — .— . N apoleondor — .— .
R ube l p a p ie r. — . U sposob. mdłe. 

Wiedeń d. 23 . g rudn ia . 1873 . 
godz ina  8 . m inu t 30  po południu.

A kcje  fran .-aus. 3 0 .— . W ęg ie r, k red . 1 3 1 .— . 
A n g lo -a u s t r .  1 3 4 .— . U nionsbank  9 9 .50 . 
K olej K ar. L ud . 2 2 9 .— . K olej siedm . — . 
Kolej południo. 1 6 8 .50 . K olej A lfód. 1 5 2 .— . 
Kolej E lż b ie ty  2 2 3 .— . K olej L w .-cze r — . — . 
Czes. N o rd o s tb a .2 0 0 .— . V ere in s-B ank  — .— . 
K olej R udolfa  158 .— - W ęg . O stbahn . 4 6 .— . 
G al. indem niz. 75-25. L osy  z r. 186 4  1 3 1 .— . 
K oszyc.-O derb. 139 .50 . V erkeh rsbank  1 0 6 .— . 
L osy  tu reck ie  5 0 .50 . B aubank-A ct. 5 3 .— . 
K olej państw ow . 3 3 8 .— . B a n k v ere in  5 3 .— . 
W ied . B auver. 14 .30 . H yp . Ren. ban. 1 3 .— . 
U sposobienie s ta łe .

Pociągi kolejowe: Przychodzą na
głów ny dw orzec : z K rakow a  o 5. godz. 57. m. 
rano , 9. godz. 45 . m. w  nocy i 10. godz. 50. 
rano . —  Z C zern iow iec: 3 . godz. 58. m. rano .
3 . godz. 45. m. popołudniu  i 11. godz. 8 . m. 
w nocy. —  Z Podw ołoezysk i B rodów : 4. g. 
18. m. rano , 4 . godz. 3. m. popołudniu i 10. 
5 8 . m. w nocy.

Odchodzą: do K ra k o w a  5. godz. 5. m. 
rano , 5. godz. 5 . m. w ieczór i  11. godz. 28. 
m. w  nocy. —  Do C zern iow iec: 6. godz. 17. 
m. rano , 12 . grodz. 15. m. w  po łudn ie  i 11 . 
godz. w  nocy. —  Do Podw ołoezysk  i B ro d ó w : 
12. godz. w  połud., 10. godz. w  nocy i 6. g . 
7. m. rano .

Z Podgamcza odchodzą do Podw ołoezysk  
i do B ro d ó w : g . 11. 32. m. w  nocy i 12. g . 
26. m. w  południe.

N A D E S Ł A N E .
SZCZUTEK, pism o ąaty ry cz n o  - po li­

tyczne , ilu s trow ane  w ychodzić będzie z no­

w ym rok iem  znow u w każdą so b o tę .  
P r e n u m e r a t a  kosztow ać będzie  c a ł o r o ­

c z n i e  10 zł., p ó ł r o c z n i e  ś  zł., k w a r ­

t a l n i e  2 zł. 50 ct. W  doda tku  będą  ła m i­
głów ki i  in se ra ty .

Nadesłane. Wszystkim cierpiącym eapetmia zdrowie i sity bez lekarstw i kosztów

I Ł  © v a l © s c i ó r  e  d n  B a r r y
*  Z LOJSDYNr. *

Wszystkim cierpiącym przynosi zdrowie cudowna Revalescićre du Barry, która bez medycyny i kosz 
tow usuwa cierpienia żołądka, nerwów, piersi, płuc, wątroby, gruczołów, błony ślazowej, pęcherza, nerek 
organow oddechu, jako to: tuberkuły, suchoty, astmę, kaszel, niestrawność, zatkania, biegunki, bezsenność 
bezsilność, hemoroidy, wodną puchlinę, gorączki, zawroty głowy, uderzenia krwi, szum w uszach, nudności 
itp. nawet podczasciąży — nakoniec d i a b e t e s ,  melancholię, schudnięcie, reumatyzm* gościec, błędnicę, 
Oto wyciąg z 7*j 000 świadectw o wyleczeniu chorób, które urągały wszelkim lekarstwom :

C e r t y f i k a t  Nr. 74.670. W ie d e ń ,  13.. kwietnia 1872. 6)
P.rzed 7 miesiącami znajdowałem się w stanie najopłakańszym. Cierpiałem bole piersiswe i nerwowe

wanym, to  stosunkowo tanie i smaczne'pożywienie jako lekarstwo wszystkim cierpiącym zalecić'* i P<zostaie 
8 uszanowaniem. G a j b r je l  T e s c h n e r ,  nczeń wyż. szk. handl ’ ^

Certyfikat Nr. 73.668. . M i t t r o w i t z ,  30. kwietnia 1871
Dzięki doskonałej mączce, siostra moja, która cierpiała na norwowy ból głowy i bezsenność znajduie 

się na  drodze polepszenia po zażyciu 3 fntw. Zarazem pozwalam sobie upraszać pana uprzejmie, abyś mi za 
pob**e* pocztowym przysłał 1 funt, zwykłej Revalescie>-e, z obszerną instrukcją zażywania toj mączki u 
dzieci 8-tygodniowych. Z uszanowaniem. M ik o  ł a j  G. K o s t i t s .

C e r t y f i k a t  Nr. 73.704. P r z i l e p ,  poczta Holleschau na Morawie, 7. maja 1871
Ponieważ spożyłem ju i  kupioną od pana Revaleacićre du Barry, która mi wielką ulgę spraw iła'w  

cierpieniach żołądka i niestrawności, przeto upraszam pana przysłać mi jeszcze 2 funty prawdziwei Reyales- 
cićre. Z szacunkiem: J ó z e f R o h a c z e k ,  leśniczy

J. Sidorowicza'

pobraniem
r _ .    S. Bolsiewioza,

fłrtnspannŁ, w O z e r n l o w o m c h  ; 
icza w Krakowie: o Józefa Tran-



• Poszukuje się
lubd z ie r ż a w y , którą można odebrać 

-7 marcu 1874 r. od 200 do 400 morgów, 
brymi budynkami, z inwentarzem na miejscu 
blisko keleji lub miasta.

Upraszam o łaskawe doniesienie wraz 
golowym opisem, do biura ‘J  ó ~ f B 
we Lwowie, Rynek Nr. 40. 5 2—2 W szkole

parobków  i dozorców  gospodarsk ich

przyrządozna z pary w fabryce Th. Hohen- 
bergera w W rocław iu, znana od wielu la t 
swej skuteczności przeciw bolom głowy i n

reumatyzmowi i podagrze.
We flaszkach oryginalnych po 1 zł, 80 ct. 

i 75 ct.
We L w o w ie  w aptece J a k ó b a  P ie '

pena ,  przy plattu Bernardyńskim , w Stryju 
u L. Gartnera. 3418 6—"

P R A W D Z IW E
PIGUŁKI MOB1SONA
najlepsze ze środków czyszczących i prze­
czyszczających krew we wszelkich sła­
bościach złego przymiotu, skrofulicznych, 
liszajach, wyrzutach skórnych i zepsncin 
krwi. 3698 11—48

Skład główny w PaTyin n p. Arthaud 
M onlin, aptekarza 30 , ulica Louis le 
Grand , w Krakowie w aptece p. Trau- 
czyńskiego, w Brodach w apt. M. Knllak.

W. S. Wilczyński
właściciel Dema bankowego we Lwowie,
ulica  Syks tn ska  Nr. 8 ,  mając rozliczne s' 

sonki tak w kraju jak i zagranicą,
1. z a ła tw ia  pożyczki pod najlepszemi ’ 

runkami na dobra, realności i kamieni
2. p r z y jm u je  do jak najkorzystniejszego 

umieszczenia na czas dłuższy lub krótszy 
większe i mniejsze kapitały,

3. u ła tw ia  kupna i sprzedaże dóbr, real­
ności i kamienic,

4. m a  o d d a n e  do wypuszczenia rozliczne 
dzierżawy i folwarki.

5. p o s z u k u je  lasów na morgi, n a  sztuki 
lub gotowych progów. 4416 9— ?

M a g i s t e r
lub

Asystent pharmacji
znajdzie umieszczenie w aptece w Oświęcimi 

4661 1 - 3  Jan Grzesicki. aptekarz.

(niższej szkole rolniczej)
w  D u b l a n a c ł i

otw arty zostanie z dniem 16. lutego 1874 
kurs drugi.

;. Julien, St.E stephezł. le .2 5  
Chateau Margeaui . „ 1 „ 75 

„ Lafite lub Larose „ 2 „ 50 
M osel, Brauneberger, 

Nierensteiner . . . „ 1 „ 25 
Rudes-lsbHochheimer„ 2 „ — 
Muscat Lunel lub Fron-

tignan .  ............... „ 1 „ 25
Malaga, Madeira, Sher­

ry bardzo stary . . „ 2 „ — 
wraz z flaszką. — Skrzyi 
flaszek za zaliczką.

Celem „Szkoły parobków i dozorcói 
spodarskich“ jest praktyczne wykształcenie 
zdolnych pomocników gospodarskich, ja k : 
włodarzy, dozorców folwarcznych i polnych, 
starszych parobków i t. d., jakoteż samodziel­
nych gospodarzy włościańskich.

Nauki rozłożone są na la t trzy, wszakże 
:ezeń, posiadający biegłość w czytaniu, pisa- 
tiu i rachunkach z pamięci, ukończyć może 

cały kurs nauk w dwóch latach.
Podania o przyjęcia wnieść należy najda 

lej do końca Stycznia 1874, do dyrekcji szko 
ly w Dnblanach, która udzieli na żądanie 
bliższych wyjaśnień. 4647 1

Znakomite powodzenie.

Rosyjska familijna
M o r k o t o  0(1 z ł r - 2 - 3  do ,P) za  fu n t 
n e m d i a  w iedeński,

O k r u c h y
herbaciane złr, 1*40,

Południowo-amerykański
A  H U !  z*r " 1 za mas? z flar-zką, ja- 
• * 1 1 1 1 1  koteż wszelkie gatunki

Rumu-jamaiki,
różne austrjackie i zagraniczne wina, 
sprzedaje jak n a j t a n i e j  3838 9—10

A. M. Mandl,
król. pruski nadworny liwerant w Bernie. 

Listowne polecania wypełnia ją się szybko. 
Opakowanie herbaty bezpłatnie.

y e l o ij t in e
jest to 3445 30—78

Mączka ryżowa
przygotowana z B izm utem ,

cerze świeżość naturalną.
CH. FAY

M agazyn Perfum  w P aryżu  
9, na ulicy de la Paix, 9.

Dostać można w magazynach galanteryjn. 
p p .K a m i l  a S t r z y ż  ; ' --------

O r y g i n a l n e  361

Wina zagraniczne i likiery
najlepszej ja k o śc i , sprzedane będą po najtańszych cenach za poręczeniem prawdziwości za 

' ’ k ą b u t e l k ę ' . ’
zl.3c. 25

lk ę .
Cognac fin Champagne zł. 2 „ — 
Bene lictine 1/2 butelki „ 2 „ 50 

„ 1 butelka „ 4 , 5 0
Jamaica-Rum , szlach.

ll% butelki . zł. l 1̂  — 2 „ — 
Szampańskie : butelka „ 2 „ — 

„ Moet cremant rose „ 3 „ 50 
Aubertin erem. rose.

„ Mum i C.
, Heidsieck&Ćo. Monopol 3 ” 50 
flaszki przyjmuję napowrot. —

C lic ą u o t.............
Vóslauer Aussticb 

białe . . . . . .
Ruster Ansbruch . . ” -  - r 70 
Ocet winny I. gatunek

za w ia d ro ...............„ 6 „ —
za butelkę . . . . .  n 

Oryginalne piwo z Klein 
Schwechat we flaszk.:

Piwo odstałect. 25 marcowe 27 
Rozsyłka począwszy od dwóch

A le X .  F l O C h , we W ie d n iu , Bdckerstrasse Nr. 8.

Galicyjski Zakład kredytowy ziemski
w Krakowie,

na mocy upow ażnien ia  R ad y  nadzorczej z dn ia  14 . g ru d n ia  1 8 7 3  r 
w ypłaca począw szy od d. 2 . s tyczn ia  1 8 7 4  r . od sw oich akcy j z a k ła ­
dowych

za kupon  styczniow y 1 8 7 3  r- ty tu łe m  dyw idendy za czas od ro z ­
poczęcia czynności po dzień  3 1 . g ru d n ia  1 8 7 2  . . z ł r .  5 ,

za kupon  styczn iow y 1 8 7 4  r. ty tu łe m  zaliczk i na dyw idendę
zysku 1 8 7 3  r. .   złr. 1 0 ,

razem  za każd ą  pełn o w p łaco n ą  akcję  Z ak ład u  na 2 0 0  z łr . w. a.
1 5  złr. wal. austr.

B ank  g a licy jsk i d la  h and lu  i przem ysłu

Krala
praw dziw e K aro litfsk ie

Ziółka Dawida
Józefa F urst, 3605 18-is 

aptekarza w  Pradze, na Porżicz, 
niezawodnie skutkujące przeciw kata ­
rom piersiowym i kaszlowi, 
gdyż przez usunięcie tych słabości za 
pobiega się dalszym chorobom p la ­
cowym a osobliwzie suchotom.

Pakiecik kos tuje 2 0  ct.
Skład we Lwowie w apt. Zygm. 

kochera, Jakóba Beisera i J.
składzie K. M i ko l a s c h  a |Piepesa, w Stryju w apt. p. Gartner.

W y p ła tę  usku teczn ia  
K rakow ie.

K upon  Styczniow y od 5 1/2° /0 L istów  zastaw n y ch  s reb rn y ch  G a li­
cy jsk iego  zak ład u  kredytow ego  ziem skiego  w K rakow ie w y p łaca ją  : 

w  Krakowie B an k  g a licy jsk i d la  H an d lu  i  P rzem ysłu , 
we LWOWIE F ilia  Z ak ład u  kredy tow ego  d la  H an d lu  i P rzem y słu .

„  G alicy jsk i ban k  krajow y, 
we Wiedniu L om bard  und E scom pte B ank . 

w Berlinie N orddeu tsche  G rund  C red it B ank . 
w Warszawie B an k  handlow y,

151 3 D Y B E K C J A .

C. Ł. uprz. gal, kolej Karola Ludwika.

Obwieszczenie.
Z dniem 1. stycznia 1874 aź do dal­

szego postanowienia zmienia się cena 
frachtu, która w taryfie przewozowej dla 
linii łączącej Brody z Radziwiłowem dla 
klasy normalnej od cetnara clowego na 
4.5 kopijek postanowioną była, na 2.7 
kopiiek od cetn. clowego.

Lwów w grudniu 1873.
4643 3 Dyrekcja riirltn.

asol l a  pr os z k i  s e i d l i c k i e .
rozmaitemi środkami domowerni pierwsze miejsce, co stwierdzają z’e" wszysti 

krajów państwa austrjackiego nadesłane poświadczenia i dziękczynienia. Szczegó,...v 
z pomyślnym rezultatem dają się one zastosować w leczeniu zam ulenia  i za tkania  ciała, 
n iestraw ności i zgadze, dalej w kurczach, c ierpienia n e rek , nerwowym holu głowy, 
uderzenia krwi, reumatycznych afekcjach, hysterji. skłonności do w ym iotów  i t. p.

C e n a  p u d e łk a  o r y g in a ln e g o  w ra z  z p r z e p is e m  u ż y c ia  
k o s z tu je  1 z łr .  a . w .

i d k a  f r a n c u s k a  i s i l .WV V  Najpewniejszy środek domowy dla cierpiącej ludzkości na wszystkie
”  wnętrzne i zewnętrzne zapalenia; na rozmaite słabości; do-użycia na 

głowy — uszów i zębów, na blizny i rany, na owrzodzenia sldrowe, zapalenie ócz, spa 
raliżowania i zranienia wszelkiego rodzaju i t. p. 3470 11 — '?

W  fla s z k a c h  w ra z  z p r z e p ise m  u ż y c ia  8 0  c t. a .  w .

ból

QM tranowy z wątroby dorsza.
najskuteczniejszy gatunek tranu  lekarskiegoNajczystszy

wegii, którego nie należy zamieniać z tranem sztucznie wyrabianym.
Prawdziwy olej tranow y z wątroby miętusowej używa się z najlepszym skut- 

słabościach p iersiow ych i płacowych, szkrofułach  i słabościach Bachitis. Leczy 
najzastarzalsze cierpienia podagryczne  i reumatyczne, również jak i chroniczna w yrzu ty

C e n a  1 f la s z k i  w raz  z p r z e p is e m  u ż y c ia  1 .z łr .  t

We LWOWIE apt. J. Beisera, Z. Ruckera, Krzyżanowskiego, K. Schubuth, F. W. Królikowski.
w B iałej Reichart, apt.,

Keler, apt.,
,, ( J. Berger 

Brzeżanach Adalb. Kordecki, ap., 
Brodacń Ed. L iska ap.,

„ E. Griinnspann, ap.,
„ M. S. ETancos,

Chodorowie Z. J. Krynicki,
Czerniowcach Karol de Chalbazam, ap. 

„ Brzozowski,
„ Ig. Schnirch,

Dobrom ilu  A. Grotowski, a p , 
Drohobyczu Kleczkowski,
G linianach  Hełm, apt.,
H ueiatynie  Teofil Burnatowicz,
Jawor o wie L. Lachowicz, ap.,
K ałuszu  Buchalski,

„ Rzaczyński,
Koiłomyji Daw, Kramer,
Krakowie  dr. Sawiczewski, ap.,

„ M. Jawornicki,

¥ Krakowie  Józef Jahn,
„ ■„ Józef Trauczyński,
„ him anowie  Ant. Muller, apt.,
„ Nowym  Sączu  Kostorkiewiczowa, wdowa 
„ Nowym Targu  C. Laur,
„ Podgórzu  S. Schletinger,
„ Przem yślu  Gaidetschka.
„ „ E. Machalski,
„ Rzeszowie  J. Schaitter i sp.,
„ Skolem  W. Liebesmann,
„ Stanisławow ie  Stecher-Sebenitz 
„ S try ju  Z. Drągowski, apt.,
„ Suczawie  E. Botczat,
„ Tarnopolu  A. Morawetz,
,, „ C. Buchelt,
„ Tarnowie W. T. A. Wielogórskri,
„ Wadowicach  F. Foltin,
„ Zaleszczykach  J . Kodrębski,
„ Zbarażu  N. Sussermann,
„ Złoczowie O. Fadenhecht.*

NligrenyJ newralgie.

Jeden proszek rozpuszczony w łyżce 
wody oenkrzonej i zażyty, (k-.-ratrcz iyrr 
jest do uśmierzenia natychm iast im;- 
silniejszego bo la  głowy i migreny i d 
wyleczenia rznięcia żołądka i biegunki 
Sprzedaje się w pudełkach zaw ierają­
cych dwanaście proszków. 4432 5 —23 

Dla uniknienia fałszerstw a, żądać na­
leży, aby każdy ^proszek był opatrzony 
podpisem Grim ault &  t omp, 

Dostać można w aptekach we Lwo­
wie pp. M ikolascha, Beisera i Ruckera; 
w Krakowie pp. J . Trauczdńskiego i 
W. Redyka; w Brodach Kullaka i Fran- 
zosa; w Rzeszowie Schaittera; w W ar­
szawie w składach aptekarskich pp- 
Mrozowskiego, braci Galie i Spiessa,

W ładysława Kleczkowskiego
z Pinegi słynny 4648 i -

B u lio n  z d ziczyzn y ,
uznany przez-departam ent medyczny w P e :ersbiTgu, tudzież przez Zjazd leka­
rzy i przyrodników w Krakowie za wyborny i przepisom zdrowia odpowiada­
jący odznaczony na Wystawie powszechnej we W iednia na j­
wyższą w tym dziale nagrodą, t. j. medalem postępu, dający się użyć 
wyśmienicie w każdi j kuchni, przydatny w podróży jako łatwo rozpuszczalny 
a dla chorych i rekonwalescentów jako nader posilny, sprzedawany bywa w 

w tabliczkach 10 —241ui owych.
W e Lwowie skład w handlu mięs-'anych towarów p. Jana Górskiego, 

przy placu M ariackim Nr. 9.
F un t po 4  złr. 4 0  ct. w. n. Przy sprzedaży na mniej 5ciu funtów opu­

szcza się stosowny rabat.
D ost.ć można również u pp. Śt. Markiewicza w Rynku Ni. 42, i w 

składzie wód mineralnych J. W entzla przy ulicy Halickiej N r. 5.

!!!Na Święta!!!
T J z n a i ie

powszechnie za najlepsze:

Rozolisy i Likiery,
K o n t u s z ó w  k ę  i Ż y t n i  5  w k ę

z fab ry k i Ł ańcuck ie j
poleca

HANDEL TOWARÓW MIĘSZANYCH

Jana Górskiego
we Lwow ie, przy  placu M arjack im , dom H u d e tca  1. 9 ,

Oprócz tego poleca:
Chodniki z łyka kokosowego,Skóry wszelkiego gatunku, 

Kroje z juchtu rosyjskiego, 
Pasy do maszyn i mlócaru, 
Pasy parciane,
Sukna bernardyńskie,
Sieraczki i sukna komiśne. 
Snkna i dywaniki na posadzki, 
Kołdry wełniane,
Koce węgierskie,
Koce do kuracji wodnej,
Koce na konie i bryczki,
Filce na dywany i dywaniki,

z kapis bnami ,Bundy podi 
Kurtki myśliwskie,
Buty sukienne do polowania i podróży, 
Baranki rosyjskie,
F utra  gotowe z takowych,
Maski na konie,
Kufry damskie i męzkie,
Torby do podróży,
Torebki szkolne i inne,
Szle, naszelniki, uzdzienice i popręgi. 
Rogóżki słomiane i % łyka kokosowego.

Zam ów ieniu usku teczn ia  ja k  n a jry ch le j po. cenach s t a ł y c h
i  un iiłirkoY Y A iiyclr. 4658 s -

ss**  Orfevrerie Cbristofle
X 
XFabryczny skład nasz

słynnych paryskich wyrobów Christofla jjj
czyli tak zwanych Chińskich sreber" ,

odznaczających s.ię niezwykłym gustem, praktyczno.ścią w zastosowaniu do codziennego J  
użytku, a pod względem dokładności wyrobu i trwałości w niczein nieusbępujących ^  

prawdziwym srebrom, na nadchodzące święta

obficie został zaopatrzony X
we wszelkie przybory stołowe: łyżki, noże, grabki, łyżeczki mniejsze i większe, pół- X

W miski większe i mniejsze, kandelabry i lichtarze, kosze do cukrów i ciast, cukiernice, W 
2  solniczki, sosierki, toalety damskie, sztućce i przybory podróżne itd. po ceuach fa -  ^
^  b r y c z n y c l i  i stałych. 4638 4— 3 N
^  Zamówienia przyjmujemy albo wprost w składzie naszych wyrobów „Christo- ^
jL flowskich" przy placu Halickim Nr. 2, lub też w drugim naszym handlu przedmio- • 
J  tów jubilerskich i złotniczych w rynku, który przy taj sposobności, jako obficie i ^  •• 

gustownie zaopatrzony, polecamy Szanownej Publiczności. j j ą
^  Z najgłębszem uszanowaniem

X J .  O s t r o w s k i  A  S y n  X
^  no Lwowie. ^

MIGRAINEŚ:
Od 1840 r. jest środkiem j.opularnym przeciw S E W R A Ł G IO M , G A M T IU Ł G IO \,  
szczególniej M I G R E N O M  i gwałtownym boloin głowy, do uśmierzenia których wy­

starcza jedna paczka. Jest to środek specyficzny przeciw dolegliwościom nerw ow ym  i w y­
niszczeniu. D-ziałania jej sprawdzone zostały tak w prywatnych domach jak i w szpitalach 
i potwierdzone przez lekarzy fakultetu medycznego paryzkiego, a mianowicie pp. Troutseau, 
Grisolle, D rm eilher, H uguier, Monod, Barther etc.

N. B. Wystrzegać się fałszerstw i naśladowania, które są tein liczniejsze, im wię­
kszego ten środek nabywa powodzenia. 3435 17-24

Skład główny w Paryżu w apteee p. E. Fourujor & Cum. przy ulicy d’Anjou St. 
Honore, 56.

We LWOWIE w aptece P . Mikolascha, w KRAKOWIE w aptece p. Trauczyńskiego.

Filia o. k. nprzywil. austr.

KREDYTOWEGO

Uwiadomienie,
Zawiadamiam Szanowną P. T. Publiczność, 
? mojej cegielni wyrabiają się także

piece i kuchnie kaflowe,

Józefa Szebesty,
budowniczego w Tarnowie.

ZKCDEINY-TOLIU
(liabainum Tolul.uuim;

nieżyt. Suche J  
Grypy,

' irnjtucye  
siowe i vłuc  
i koklusze..

{ • I

dla handlu i przemysłu we Lwowie,
wydaje od 1 5 . stycznia 1 8 7 5  r. zacząwszy

A S Y G N A T Y  K A S O W E
procentowe za 8 dniowem wypowiedzeniem 
procentowe za 14 ,, ,,
procentowe za 30 )] ’ ,,

u j i iM ić iż ia j . i in K ira n

C. k. uprzyw. galic. akcyjny Bank hipoteczny.
Kupon styczniowy

z 1874 roku, od akcyj c. k. uprzyw. galic. akcyjnego Banku hipotecznego 
ściągnięty będzie począwszy

od 2 . stycznia 1874 za wypłatą złr. 10 w. a.
we Lwowie przy kasie głównej,

w Krakowie, Czerniowcach, Samborze i Tar­
nopolu we Filiach, 

we Wiedniu Bank- & Wechslergesehaft der Niederoster. Escompte - G r e -

sellschaft.
LWÓW 16. grudnia 1873. T>yrelicj a.

Zmiana lokalu.

K. Gromadziiiskiego
we Lwowie,

znamy dotąd jako skład komisowy P. S. Andrejewa z Moskwy, 
o b e c n ie  z n a c z n ie  p o w ię k sz o n y ,

przeniesiony został do nowo urządzonego magazynu
na rogu u licy Sobieskiego, dawniej Nowej, liczba 9,

obok składu zegarów W. Pentera. Poleca się łaskawym względom Puoliczności.

H erb a ta  rossy jska  karaw anow a w oryginalnych pakietach na wagę ros- 
syjską, funt na złr. 2, 3, 4, 5, 7 i 10. H erb a tn  angielska na wagę wiedeńską, 
funt na złr. 1 .GO, 2, 2.40, 3, 3.00, 4 i 5. K aw a , przedniejsze gatunki za funt 
od ct. 88 do 96. Cukl r  najlepszy rafinowany, w głowach, funt po 33 ct., na 
funiy po 31 ct. B iszkokty angielskie do herbaty w wielkim wyborze, funt od 
złr 1.20 do złr, 1.40. Ruin stary, prawdziwy Jamajka. A rak  de Goa. E sencja  

ponczowa. L ikw ory po różnyeh cenach.
S a m o w a ry  o r y g in a ln o  z Tuly.

Prócz powyższych towarów poleca Skład jako nowe u siebie zaprowa­
dzony artykuł handlowy, dotąd nieznanej tu  dobroci i elegancji:

Piece, 
kom inki;
Kuchnie
kaflowe,

Posadzki
mozaikowe

i wszelkie wyroby z 
Terra - Koty wcho­
dzące w zakres ozdób 
architektonicznych , 
na które przyjmuje 
zamówienia. Model' 
pieców i powyżej wy­
mienionych przed­
miotów oglądać mo 
,żna w samymże skła­
dzie. 3981 6- ^  1



H a n d e l

K A R O L A  B A Ł Ł A B A N A
B r y n d z ę  j e s ie n n ą  funt <i 
P o w id ła  w ę g ie r s k ie  „ , 
N n ia lee  .. „ „
1. p a r a  S ie d z i n |;

i wiedeń. 4 8  ct.

Podziękowanie.
Niniejszem składam me serdeczne ńzięki 

Wwemn I ,e o n o w i W ek ru o w i, lekarzowi 
przy ulicy nr. 51. mieszkającemu,_ _ . / w y  
mit; w czasie słabości ca tą tiossiiw  
czyi. .lego to pielęgnowaniu i zd 
sztuce lekarskiej zawdzięczam po 
zyskanie zdrowia. Zacny doktorze. 
mocny niechaj nagrodzi Twe kolo 
niesione trudy, udzielając Ci zdro 
giego życia dla dobra cierpiącej 
odernnie racz przyj:

LwówJ 20. grudnia 1873.
Ks. Ludwik Albu.

Franciszkanin.

W a ż n c 
dla panów handlujących!

d z i e n n i k  m ó d
wychodzący już od roku w Krakowie i 
szacy się od samego początku swego bytu 
zwyczajnem powodzeniem, jest naiodpo 
daiejszem pismem do umieszczenia mseratow, 
odnoszących się do strojów dsm sk.ch, wszel­
kich ozdób toaletowych, oraz tego wszystkiego, 
czem Świat kobiecy zwykt się otaczać  ̂

Warunki bardzo przystępne. 4 ,i0 3 .» i  
Adres: Administracja Dziennika mod J u 

jusza W ildta w Krakow tefel.J^rodzH  £ 6 9 :

9 '

1 p.Delangrenler w Paryżu, gj
|  Środek ten potwierdzony przez $  

francuską akademję medyczną, le- |  
jg czy słał) ści żołądka i kiszek, przy- |  
i  spieszą powrót do zdrowia, wzma- ^  
i  cnia dzieci delikatne i wątłe, za- X 
i  bezpierza od gorączki tyfoidalnej 
i  i chorób epidemicznych.
(5 W Paryżu przy ulicy R ebelieu |) 
S  26; we Lwowie w aptece p. Mi- 
5  kolascb, w Krakowie w aptece p. 
f  Trauczyńskiego; w Warszawie w |  
i  składzie materjałów aptecznych |  
$  pp. Gallego i Spiessa. 4G59

Biuro stręczeń
J. MOŁODECKIBGO

'przy ulicy Sykstuskicj Nr: 4 
i Karola Ludwika Nr. 11 we. Lwowie, 
•ekomenduje guwernantki , bony, panny slu- 
:ace, wszelkich oficjalistów i służbę dworską 

Załatwia kupna, przedaże dóbr, folwarków 
i nabycie dzierżaw.

Dwóch ekonomów
z długoletniemi świadectwami rutynowanych, 
postępowych gospodarzy w wieku lat 3()—30, 
poszukuje posad na onlynarje. Wiadomość jak 
wyżej. 4GB9 2—5

1343  1373.

Ogłoszenie.
Admimstracja fundacji hrab. Skarbka 

sprzedaje w rewirze Ostałowieckim. 
drzewostan składający się po najwię 
kszej części z dębiny ua przestrzeni 
U-morgowej,

Jako cenę wywołania postanowią się 
kwota 1 5 0 0  z lr . i 3% dla służby 
leśnej, jako wadium zaś mają chętni 
dzierżawienia złożyć kwotę 15f 
fiarowanej kwoty.

Oferty pisemne mają być podane do 
Administracji centralnej fundacji hr. 
Skarbka we Lwowie najdalej do dnia 
lO . s t y c z n ia  1 8 7 4 . Takowe mają 
być przez oferenta własnoręcznie pod­
pisane, należycie opieczętowane, ostem 
plowany i winne zawierać w sobie o- 
świadczenie, iż warunki licytacji są ofe­
rentowi dokładnie wiadome, i że się 
takowym zupełnie poddaje.

Warunki licytacji przejrzeć można 
w kancelarji Administracji fundacji hr. 
Skarbka we Lwowie, jakoteż w inspi- 
cjencji dóbr w Ostałowicach i nadle­
śnictwie w Mikołajowie. 4ó(

Ekspedytor pocztowy
poszukuje natychmiast miejsca. Interesowani 
podając swe warunki , raczą się zgłosić \
A. U . Lutowiska. 411,31 li —2

od Lwowa 2 mile oddalone, przy go­
ścińcu Żółkiewskim, z wolnej ręki 
do sprzedania. Bliższą wiadomość 
udzieli właściciel na miejscu. Poczta 

|KlllikÓW. 463C

Dla uczącej się młodzieży polskiej!
Nadzwyczajne zniżenie ceny.

L enartow icz  Poezje, 2 tomy (autor poświęcił te poezje młodzieży polskiej). Cena pierwotna 
2 złr. 40 ct. z n i ż a  s i ę  n a  5 0  c e n t ó w .

'o nadzwyczajne zniżenie ceny trw a tylko do czasu rozprzedania pewnej, na ten cel 
przeznaczonej .ijojci egzemplarzy. 4624 1—1

Do nabycia w księgarni F . II. R IC H T E R A  we Lwowie.

Zaproszenie do przedpłaty.
ono ludzi niezawisłych, zapobiegając brakowi czasopisma, odpowiadającego wyma­

ganiom miłośników prawdy, piękna i dobra,’ przystępuję do wydawania d w u ty g o d n ik a ,  
który pod ty tu łe m : f  V 4667 1"  "

„ W l f i S C "

L. 71.14G/'ex 1873.

Edykt.
C. k. sąd krajowy we Lwowie poda­

je do wiadomości, ze przez dobrowolną 
w tymże c. k. sądzie krejowym odbyć 
się mającą licytację, wydzierżawione 
będą na lat 9. mianowicie na c/as od 
24. czerwca 1874 do 23. czerwca 1883 

a) należący do fundacji hr. Stanisła­
wa Skarbka dla ubogich i sierót fol­
wark dworski w Oparach w starostwie 
Drohobyckim , powiee e sądowym Me- 
dynickim położony wraz z częścią grun­
tów w przyległości Rapczyce z propi­
nacją w Oparach i Ropczycach;

l ) należące do tejże fundacji fol­
warki dworskie w Dołbem i „na Szwyd- 
ce“ w temże starostwie i tymże po­
wiecie sądowym położone wraz z czę­
ścią gruntów w Ropczycach z propi­
nacją w Dołbem.

K om plek s pod a) wyrażony wydzie­
rżawionym będzie osobno, a licytacja 
dzierżawy onegoż odbędzie się w dniu 
12, stycznia 1874 o godzinie 
10. rano.

Kompleks zaś powyżej pod b) wy­
rażony również osobno a licytacja 
dzierżawy onegoż odbędzie się w dniu 
1*. stycznia 1874 o godzinie 
lO  rano.

Cena wywołania za każdy z rzeczo­
nych kompleksów z osobna jest kwota 
rocznego czynszu dzierżawnego 4.000 
złr. w. a Oferty mogą być wnoszone 
ustnie lub pisemnie. Oferent winien 
złożyć wadium przynajmniej w wyso­
kości 20% ofiarowanej ilości roczne 
czynszu.

Bliższe warunki licytacji, tudzież w 
runki samejże dzierżawy przejrzane być 
mogą w registraturze c. k. sądu kra­
jowego w biurze Administracji central­
nej fundacji hr. Stanisława Skarbka i 
u zarządu dóbr Opary. 4651 (1—3) 

Z c. k. sądu krajowego.
Lwów d. 13. grudnia 1873.

W" KNAUST,
W icu , I .e o p o ld s ta d l ,

Miesbachgasse 15, gegenuber d. kk. Augarten. 
28 M edaillen.

wychodzić zacznie we Lwowie z dniem 1. stycznia 1874 r.
Stale rubryki W ie ś c i:  a) S p ra n y  krajowe. (Krytyczny rozbiór działalności Sejmu,

Wydziału krajowego, Bady szkolnej krajowej i innych władz autonomicznych.) b) Spraw y  
''Motały i  wychowania publicznego, c) Policja, w obszernem tego ulowa znaczeniu, i  S ą ­
downictwo. ii) Gospodarstwo, przem ysł i  handel, e) Banki. giełda zbożowa i pieniężna, 
koleje, żelazne, asekuracje i t. d. f) Stowarzyszenia, g) Polityka zagraniczna, h) S ta ty ­
styka krajowa i zagraniczna, i) Przegląd naukowy, literacki i  artystyczny , k) K ronika
wypadków bieżących.

W osobnych, książkowego fermata, dodatkach będą zamieszczane doborowe powieści 
opowiadania.

W ie ść  nie jest wydawnictwem spekulacyjnem, ale obliczonem na szerokie koło czy­
telników, cenę ma przystępną, bo 1 z łr .  2 0  Ct. kwartalnie z przesyłką pocztową, a 
1 z łr .  w. a. bez przesyłki.

P r e n u m e ra ta  p rz y jm u je  s ię  tylko kwartalna.
Dochody, przez zwiększanie się liczby prenumeratorów powstałe, obracane będą na 

polepszenie rnsnia i rozszerzenie jego łamów. Od publiczności więc zawisło wszystko: po- 
odpłacimy się daniem ogółowi pisma dobrego; własnym siłom pozostawieni — 
r również nie dam y! bo nam chodzi o to, aby w kraju istniało pismo, jakiem 

będzie W ie ś ć .
Hasłem naszem: „Sprawiedliwe ocenianie taktów !“ Nie gonimy za zyskiem, nie do­

bijamy się iask niczyich, nie służymy nikomu, tylko Ojczyźnie !
Lwów d. 15. grudnia 1873 r. R e d a k c j a  W ie śc i.
Ponieważ prenumeratę można najtańszym sposobem przesyłać zapomocą przekazów, 

więc nie rozsyłamy listów zwrotnych.
Adres: R edakc ja  „W ieści11 pod liczbą  3. p la c  M arjaeki.

A. Macznskiego
cesar. i król. wył. uprzywil.
środek do bar- wienia włosów

E tstrati z Orzechów
do b a r w ie n ia  s iw y c h  w ło s ó w  na 
b lo n d , b r u n a tn o  lub c z a r n o , wy­
rabiany z zielonych łupin orzechów, zdro­
wiu i włosom zupełnie nieszkodliwy, barwi 
włosy w pięcin minutach pieknie i trwale 
ua b lo n d , b r u n a tn o  lub cza rn o , 
bez powalania skóry na głowie i bielizny.
1 flakon wyciągu z orzechów, w 

stanie płynnym  . . .  3 złr. 
1 słoik  pomady orzechowej 2 „
1 sło ik  olejku orzechowego 2 ,,
% flakonu „ „ 1 ,,

Prawdziwe do nabycia:

w składzie parfumeryj iaczuskiep
we Wiedniu, Kartuerstrasse 2(5.

We LWOWIE u W. Boczkowskiego kup.
i we wszystkich lia n ......................
i składach perfum ,

I Józefa Jahna i Wilhelma

Tylko za 50ct. g i cwe“rS  100(1 dukatów w złocie.
Ta loterja zawiera prócz tej wygranej jeszcze TTastępujaue:

200, 200, 100, 100 dukatów, 400 zł. w srebrze, 3 oryginalne losy 
kredytowe i w iele innych przedmiotów sztuki i wartościowych, 

w ogóle 3 0 0 0  wygranych wartości 6 0 .0 0 0  zł. 
Ciągnienie nastąpi już dnia 17. lutego 1874.

K u p u ją c y  5  lo s ó w  o tr z y m a  1 lo s  b e z p ła tn ie .
Do łaskawych zleceń zamiejscowych uprasza się o nadesłanie przypadającej 

należytości, jakoteż o dołączenie 30 ct. na przysłanie listy ciągnienia.

Wechselstube der k. k. pr. Wiener Handelsbank, dawniej Joh. 0. Sothe-n
13. we Wieddniu, Graben 13.

Powyższe losy są do nabycia  we Lwowie w handlu  F r y d e r y k a  .Sctm- 
b u th a  i S y n a  w" ry nku . 4663 1 4

!!! Na zbliżające się święta!!!
poleca

magazyn przyborów kościelnych
pod firmą 4665 1—I

TADEUSZ UZIĘBŁO
we Lwowie, w  Rynku

znaczny wybór materyj kościelnych, ornatów gotowych, dalmatyk, kap 
nieszpornych, chorągwi, sukienek na cyborja, obrazów na blasze i płó­

tnie, oraz wiele innych przedmiotów, które sprzedaje 
po umiarkowanych cenach.

Dla ułatwienia kupna, na prowincję wyseła na żądanie próby, lub też gotowe ornaty.

L. 4198. 4666 (1—1)

Obwieszczenie.
Dnia 27. grudnia b. r. o godzinie 9tej przed 

południem odbędzie się 62gie publiczne losowa­
nie 4°|0, tudzież lOte publiczne losowanie 5°|0 listów 
zastawnych galic. Towarzystwa kredytowego ziem­
skiego w gmachu tegoż Nr. lgf( w sali radnej 
jDyrekcji, na pierwszem piątrze od ulicy Karola 
Ludwika.

Suma do losowania przeznaczona w ynosi: 
z listów zastawnych 4°|0 159.613 zlr. 49 ct.

5°|0 69.700 „ -  „

Z Dyrekcji gal. Towarzystwa kredyt, ziemskiego,
Lwów dnia 17. grudnia 1873.

Papier Fayard i Blayn
CHARTA CHEMICA DU CODEX. * |

Leczy reumatyzm y, katary, i zadawnione zapalenie p iersi, reumatyzm y ir bio- (jj 
drach, rany , oparzenie, spaleniny, odmrożenia, nagniotk i wszelkiego rodzaju itp. 
Trąbki tego papieru całe kosztują 2 franki, połówki franka i opatrzone są podpisem w 

| Fayard i Blayn. Papier ten zalecany jest od la t 30. przez najznakomitszych lekarzy. J) 
Sprzedaż hurtowua w Paryżu, ulica Neuye St. Merry 40. 3427 27—36 Y

I ’ W Poznaniu w apt. dra Mankiewicza; we Lwowie w apt. p. P. M i k o 1 a s c h ; W
i w Krakowie w apt. J . Trauczyńskiego; w Brodach w apt. p. M. Kullak. jjjj

O. k .  u p r z y w ile jo w a n e
M A S Z Y N Y

d°

wyłuszczaiiia koniczyny,
polecają ze składu

Julius Carów &  Comp.
Prag (C zechy).

Ocłirona przeciw chrypce!^
Słabości krtani, szyi i płuc są do wyleczenia bez użycia lekarstw zapomocą wdychania 

b a l s a u i i c z u o -  r o ś l i n n o - m i n c r a l u y c h

Preparatów inhalacyjnych
przeciw słabościom organów oddechowych.

Frydryka Koltscliarsch, apt. w Wiener Neustadt.
Ten racjonalny środek leczenia pociesza się w kołach 

lekarskich w kraju i za granicą wielkiem wzięciem z powodu 
swych nader szybkich skutków. Pojedyńczość użycia tego 
środka daje tej metodzie inhalacyjnej pierwszeństwo przed 
iunemi systemami, ponieważ chory bez obecności lekarza 

inhalacje używać może. Pan profesor Nieineyer w Magdeburgu poleca takowy w swojem 
dziele „płuca“ jako jedynie zdolne do tej kuracji.

Znajdują się u mnie świadectwa o stosownem użyciu tego środka, zaleconego przez 
lierwsze znakomitości medyczne w kraju i za granicą.

C e n y : A parat in h a la c y jn y .......................................................................3 zlr. 50
Preparaty balsamiczno-roślinue ) na 10  1 złr. —

„ roślinne ) w d y c h a ń .........................1 złr. —

Bank galic. dla U l a  i przemysłu
wypłacać będzie począwszy od 2. stycznia' 1874 

tytułem zaliczki na dywidendę za rok 1873,

za kupon Styczniowy 1874 roku
w stosunku 5°|0 od wpłaconego na akcje ka­

pitału mianowicie:
od akcji zakładowych (z wpłatą 80 złr. 4 złr.

„ pierwszeństwa (na 100 złr.) 5 „
Wypłatę tychże kuponów uskuteczniać b ęd ą :

30 c

w Krakowie 
we Lwowie

w Berlinie

w Wiedniu

Kasa B anku;
Filia ces. kr. uprz. austr. Zakładu 
kredytowego dla handlu i przemysłu. 
Mitteldeutsche Creditbank Filiale 
Berlin.
Anglo-Austrjacki Bank.

Kraków d. 13 grudnia 1873.
Dyrekcj a.

Bliższe objaśnienia o sposobie użycie inhalacji zawiera broszura przez d r . C. C zn- 
b e r k a ,  sekundarjusza w c. k. powszechnym szpitalu w Wiedniu. W ysyłki uskuteczniają 
się za przekazem (5 ct.) lub za pobraniem , lub za nadesłaniem gotówki i 50 ct. na opako­
wanie, które podpisany rychło załatw ia.

F r ie d ric h  K o ltscliarsch ,. Apotheker iu Wiener Neustadt.
Do nabycia w apt. J. B e is e r a  i J. P ie p e s a  we E w o w ie ,  E r n e s ta  Stoek*  

m a r a  w K r a k o w ie  i u F . R e is s a  w B o c h n i .  4476 4—8

K a i s d  w Siedmiogrodzie 13. września 1873.
Do [>. Er. K oltsc liarsch  w W r. N eustadt.

Upraszam o przysłanie za pobraniem pocztowem balsamiczno-roślinne preparaty na 
4 dozy, przyczem zauważyć mi wypada, iż z tym preparatem pomogłem znacznie jednej 
pani na słabość, piersiową. Z uszanowaniem F e r d . P e t z o ld t ,  lekarz miejski.

m
arteupumpeil, Hydropliore 

Wasserzubringer, Zentrifugalpumpcn, 
Baupumpen, Brunnenpumpen, Bier- uud 
Weinpumpen etc. Schliiucbe, Feuereimer 

von Hanf, Leder oder Kauteehuck,
Feuerwebr-Ausrustungen.

Illustrirte, Kataloge gratis per Tost.

Losy miasta Krakowa.
Główne wygrane

zlr. w. a. 40.000, 35.000, 20.000, 15.000 itd. 
Najniższa wygrana złr. 30,

Najbliższe ciągnienie d. 2. stycznia 1874 r.
z główną wygraną złr. 40.0(10 sprzedają

we Lwowie : C. k. uprz. gal. akcyjny Bank hipoteczny i Filje jego 
w Krakowie, Czerniowcach, Tarnopolu i Samborze. 

,, „ Galicyjski Bank krajowy i ^Hja j e8° w Brodach.
W Wiedniu; Bank- und Wechslergeschaft der Nieder - Oesterrei- 

chischen Escompte-Gsellschaft. 3493 28_¥

Gdzie najtańsza i najlepsza

Herbata, Proch z herbaty, Kawa, Bum, Cukier, 
Czekolada, Likworyt

jedynie „ K a  u J f « I | l l S * a  A  < 1 . 1  I I I  S I  W O  L w O W i e ,  W / Ą  głóWL}yib r y i l f c O  N i ’. 54, 
i u b t e i u  W i l l i e l i n a  A d a m a , ,  Lwowie „  p la c u M a r ja c k im  „  10

Wszelkie zamówienia uskuteczniamy natychmiast i cenniki udzielamy b e z p ł a t n i e .  3629 12- u

Pranumerations-Einladung
auf den X ll. Jahrgaiig des

„ M K  i  0  U  1
yollstandigster a u th e n t is e k e r  Anzeiger der gezogenen Nuyollstandigster a u th e n t is e k e r  Anzeiger der gezogenen Nummern

aller in- und auslandischen Staats- und P rivat - Lotterie - Anlehen,
aller yorlosbaren Actien, Prioritiiten, Pfandbriefe etc.

F a c b o r g a n  f iir  d a .  B a n k - ,  F in a n z -  u n d  E is e n b a b n w c s e n .

Der „MERCUR“ ersebeint naclj jeder Ziehung und yeróffentlicbt ausser deu 
Ziehuugslisten die Restantenverzeichnisse aus friiheren Ziehungen, sowie die Auszahlungs- 
tsbellen der Treffer.

Er macht es sich ferner zur Auf^abe, in der Rubrik „Bórsenhalle1- die Leser 
von allen Erscheinungen und Veriinderungen auf dem Geldmarkte zu unterricbten, 
insbesondere durch Veroffentlicbung, respectiye ubersichtlicbe Zusammenstellung der
Coupons- u. Divid8nden-Auszahlungen, Borsakundmachungen, Ein- u. RUck- 

zahlungen, Ceneralversammlungen, Eisenbahn-Ausweise, Bilanzen etc.,
sowie iiberhaupt von allem,' was fur Besitzer von W erthpapieren vun Interesse sein 
kann. Ebenso werden die Yorgange auf fiuanziellem Gebiete, insbesondere der Ho-su, 
in fachgemasser Weise basprochen und mit yollstandiger U uparteilichkeit W inkę fiir 
die zweckmiissigste Anlage yon Capitalien gegeben.

W ir machen besonders auf dic b ó c b s l w ic k t ig e u ,  b isślier n o c b  a ie  
c r s c b ic n c n e n

officiellen Verzeichnisse aller von Anbeginn bis jetzt 
gerichtlich amortisirteu yerlosbaren Papiere

aufmerksam, dereń Veroffeiitlichuiig am 2. Jiinner beginnen wird, und erlialten un- 
sere P. T. Abonuenten gleiclizeitig einen vollstiindigen

Verlosungs- und Koupons- Kalender fur das Jahr 1874,
ausserdem die g e i ia u e  S ta t is t ik ,  aller o g tc r .-u n g a r . W e r th p a p ie r e ,  
l e r z e i c h n k s e  aller b is  E n d e  1Ś 73 g e z o g e n e n  e u r o p ft is c h e n  L o se .  
1 e r lo s im g śp lt tn . etc. 4662 1—2

O an z ja h r. A h o u u em en tsp re is :
Fiir die ósterr.-ungar. Proyinzen m it portofreier Zusendung f l. 3 .3 0

Die Administration, Wien, 1., Wollzeile 13.

RAPORT POCHLEBNY FRANCUZK1EJ A KADEM II AIEDYCZNEJ.

OlUIWA ŁAROCHE
Medal złoty nagroda 600 franków. 

wyciąg ze trzech gatunków chininy.
Potrójny ELIX1R pokrzepiający, posilny i przeciwgorączkowy jest naj­

doskonalszym i najsilniejszym preparatem CHININY przyjemnego smaku, 
skuteczność jeno doświadczoną została w szpitalach przeciw ogólnemu mar­
nieniu, brakowi apetytu, upośledzonemu trawieniu, w wieku krytycznego przej­
ścia, newralgjach żołądka, wycieńczeniu, trudnemu powrotowi do zdrowia, go­
rączkom i zimnicom, które nie ustąpiły przed użyciem chininy.

C I I I J fA  r/ f j f f l f  H I I  r i M  w połączeniu przeciwko niedo- 
L A R O C H E  ł  J j I i I j A a i E i I I I  krwistości, błędnicy, w wieku kry­

tycznego przejścia, słabościom skrofulicznym  etc.
1 W Paryżu 22 et 15 ulica D rouot; we E W O  W I E  w aptece P. K I K O E .4 S F H :  
w K r a k o w ie  w aptece p. Trauczyńskiego. 4129 4—48



Zakład hydrjatyczny
Franciszka Medweja

w S a s o w i e , otwarty jest przez 
4514 całą zimę.

Z Wystawy światowej!

poleca handel

MMMM i Sm
we Lwowie, Rynek, nr. 45. 

K a f t a n ik i  trykot, wełn. białe
po zł. 1.75, 2.'20, 2.90, 3,30, 3.75. 

K a fta n ik i  trykot, wełn. pąso­
we po zł. 3.35, 3.75, 

K a f t a n ik i  trykot, wełn. białe, 
z sutnerem po zł. 3.50. 

K a f t a n ik i  trykot, wełn. kolo­
rowe z kutnerem po zł. 3.35. 

K a fta n ik i  trykotowe pótjed-

K o s z u le  flanelowe po zł. 3.CO i 4. 
K a le s o n y  trykot, wełn. białe, 

po zł. 2 50 i 3.
K a le s o n y  trykot, z kutnerem 

po zł. 3.50, 3.80 i 4. 
K a le s o n y  flanelowe po zł. 4 i 5. 
B a r c h a n y  rypsowe białe, łokieć

nn 00 aa ,• ,LOpo ct. 29, 34 i 40.
B a r c h a n y  pikowe białe, łokieć 

po ct. 44, 55 i 30. 4585 3 4

Barany
rozpłodowe, pełnej krwi Soutbdown i N egretti,

B U H A J K I
młode, pełnej krwi Szwytz,

ś w i n i e
rasy York i Hampshire, są do sprzedania 

z wolnej ręki w B a h l a n a e h .

Słabości Piersiowe.

Musztarda kremska!!!
posia łająca sinak przyjemno-aromatyczny, pre­
parowana z roślin organicznych, takowa wzma­
cnia żołądek i sprawia apetyt.

Główny skład dla Lwowa: pp. H e n d -  
1'ich  e t  W ęg r z y n o w ic z , nliea Kraków-

Od 1857 r. p reparat ten wszedł w po­
wszednie użycie. Leczy ou katary, ku 
*?la, chrypki długoletnie , koklusz, za­
palenie gard ła  i kanału oddeehowegc 
(bronchites) , ale szczególniej pomyślne 
prawia skutki użyty przeciwko słabo- 

.śeiom piersiowym (phtisie) i marnie 
Tli u czyli suchotom. Pod działaniem jego 
ustaje kaszel najuporczy wszy i potnienie 
hocne, a chorzy szybko powracają do 
pożądanego zdrowia i tuszy. Lekarze 
przepisują często Pastylki ze soku g ło­
wiastej sałaty i laurowych liści p. Gri 
raault, bardzo przyjemnego smaku, kiedy 
idzie o wyleczenie katarów i kaszlów 
zwyczajnych. 4433 5—23

Dostać można w aptekach we Lwo­
wie pp. Mikolascha, Beisera i R uckera ; 
w Krakowie pp. J. Trauczyńskiego i 
W. R edyka; w B rodarh Kullaka i F ran- 
zosa ; w Rzeszowie Schaittera ; w W ar­
szawie w składach aptekarskich pp. 
Mrozowskiego, b rari Galie i Spiesse.

Nr. 4, P a w e ł  K o r sk i pod Krakusem 
rynku i O k o r n lc k i  e t  C yrok

w Przemyślu u Faliszewskiego, 
w Jarosławiu u Bohussa i Rungego, 
w Radymnie u Swiecbowskiego, 
w Rozwadowie n Mareckiego.

Cena małej flaszki 20 ct., wielkiej 40 ct.
Ł. W isłocki.4611 3 - 3

Węgorz marynowany, Minogi, Śledzie zawijane,Śledzie marynowane, głodzie 
szkockie. Śledzie holenderskie. Sardynki. Sardelki. Moskale. Najwyborniej- 
sze rydze marynowane. Prawdziwy, zupełnie świeży K aw ior astra lm ńsk l.

e°kachU| S® 5* Pod Krakowiakiem 
landel towarów korzennych i delikatesów

PAWŁA GÓRSKIEGO
tve Lwowie, tv Ryuku l. 9 noioa, dom Arcybiskupi

poleca

Największy wybór po cenach najniższych
C U K R U , K A W Y , R Y Ż U . BU M U  bardzo starego, L I K I E ­
R Ó W  francuzkich, holenderskich i krajowych, R O Z O Ł ISÓ W  
z fabryk krajowych i zagranicznych , M U SZ T A R D Y  franc z kie j i 
krem skiej, C Z E K O L A D Y  z najsłynniejszych fabryk , K A K A O  
w iroszku, S E R A  szwajcarskiego, ementalskiego, limburgskiego, Stra- 
chino, Neuchatelskiego, Ó Ł IW Y  prowanckiej całkiem świeżej. BI,SZ­
K O T Ó W  angielskich do herbaty, MA R ONÓW  włosk eh . CY­
T R Y N , PO M A R A Ń C Z  , O R Z E C H Ó W  tureckich . G R Z Y ­
B Ó W , OCTU astraganowego i jabłkowego, £W IE C  kościelnych, 
M IŁ U Y , A PO U Ł Ó  i parafinowych . M Y D L Ą  szląskiego czysto 
ługowego, K R O C H M A L U , G Ą B K I do mycia, i wszelkich innych 
artykułów wchodzących w zakres handlu korzennego.
UWAGA. Wszelkie zlece­
nia Szanownych Gości 
ich — nie wchodzące w za­
kres handlu mego, usku­
teczniam bezzwłocznie bez 
wszelkiej pretensji.

I s
iO)
i

i §
S'®5!

X > ^
f| ^  >

u*-

Szanownym odbiorcom to ­
warów korzennych za 50 zł. 
i wyżej za gotówkę, opu­
szczam stosjwny rabat.
Za opakowanie towarów nic 

nie liczę.
Zamówienia z prowincji 

uskuteczniam za zaliczką 
pocztową.

Upraszam o dokładny a- 
dres i podanie ostatniej 
stacji pocztowej___________

e.woąąąuf uui/^ -eiąsnedmnzs buiai zaą oąef fio.iox 'KjmpnpT 'aiąsua.t 
■opeią t euoAueza vui« eiąsMBfsa^ nęzsaj ż nzaipef jepng Aświzpańi.ij w [o  
-lif-iąsnn 'aiąsjaigkM rapiwoutiim ‘az.ioqJw cat-n[n;ac ja ouoauozo ; ajmg buim

Do wydzierżawienia z wolnej ręki

Młyn wodny amerykański,
o trzech kamieniach, z dostateczną silą wodną, 
zupełnie nowo urządzony, ćwierć mili odległy 
od stacji kolejowej i m iasta Jarosławia, leżący 
przy gościńcu. Bliższą wiadomość udzieli Za­
rząd dóbr Surochów, poczta Jarosław. 460 U o—3

Poszukuje się

pomieszkania
prowincji z ogrodem i 4 

małego kobiecego gospodarstwa
pomieszczeniem dla 

„ irstwa w blizkości
jakiejkolwiek koleji.

Interesowani zgłosić się raczą ped adresem 
IV. K . p. Podhajce, Holendry. 4616 3—3

40 l a t  | I J |  t T J  n  i m p T T i T T n ^  Potwierdzone

w—-i* L Ł L ia lli ŁIa u ó W  f ps . ł»s,, y
WYCIĄG Z RAPORTU potwierdzonego jednomyślnie przez akademię medyczn?:
„  KAPSUŁKI Wejowate P. RAQUIN z łatwości? się trawi?.
„  N ie s p r a w ia j?  n ig d y  w ż o łę d k u  n i e p r z y je m n e g o  w ra ż e n ia  a n i odbi- 

„  j a n i a ,  jak to ma miejsce zwykle przy trawieniu wszelkich innych preparacyi KOPAIWY, 
„ a nawet KAPSUŁEK klejowatych.

„  Nigdy nie zauważono, aby tśż K a p s u ł k i  pozostały bez pomyślnego skutku.
, ,  Dwa flakoniki s? dostateczne w najuporczywszych wypadkach. “
U wynalazcy w Paryżu na ulicy Faubourg St. Denis, 78
Spfzedaie się we wszystkich aptekach gdzie się znajduj? WIZYKAT0RY1 i PAPIKK 

ALBESPEYRES.

— 0 W  -I; *  - -,1 H &j

D o  w y g r a n i
[Tylko za S O  C C I l t Ó W  jako za cenę losu j

1.000 dukatów w .̂ otowiźnie w złocie
Oprócz tego wygraue po 200 , 2 0 0 , 100, 100 dukatów, 400  złr. w srebrze, 

|  3 oryginalne losy kredytowe i wiele innych przedmiotów ze z ło ta ,  srebra, bronzu i 
|  porcelany — razem 3 0 0  w y g r a n y c h  wartości 0 9 .0 0 0  z łr .

K u p u ją c y  p ię ć  lo só w  o tr z y m a  j e d e n  lo s  b e z p ła t n ie  !

o dbędzie  się  
iiiend'A (iłalriie

Przy nlicy Jabłonowskich, pod liczbą 7 
i do sprzedania z wolnej ręki 4317 2—?

dom obszerny
sześciu pokojach z kuchniami i t. d. stajnią, 

wozownią, wszystko nowo wyhodowane. Jest 
także w tej realności przeszło 2000 sążni grun­
tu  pod budowlę do sprzedania.

Bardzo tan io! 
Wyprzedaż bucików

damskich i dziecinnych
110 4 ~f w magazynie

RUDOLFA SUHWARUA

1 główne wygrane zlr.., 100.000 
,, „ • „ 30.000
„ „ „ 8.000 

rygraiiyeh no „ 1.000 vs

70 wygranych po

3000 „ „ 10
44numerów poprzedzających i następujących
crł-Gwne wvfrrn,ne. WYirrFWflia niatiP r»7PŚui ln-

p lac  K a te d ra ln y  liczba  8.

L osy  m iasta  K ra k o w a  po 22 asl. Ciągnienie 2. stycznia 1874. 
Do nabycia w handlu P Ł Ó C IE N  i H E R B A T Y

FRYDERYKA SUHFBUTIIA i Syna

Bank ubezpieczeń życiowych, doźywociowych i na wypadek szwanku.
253^ Kapitał akcyjny 1,000.000 zir. wal. austr.

Rodzaje ubezpieczeń: a) U bepleczeuie k a p ita łó w  lub rent lia  w y p a d ek  śm ierc i jako spadek albo też mieszane płatne i za życia, b) U bezp ie ­
czenie n a  dożycie ,  jako zaopatrzenie na starość lub posag itd. c) Ubezpieczenie rent, dożywocia, pensji itd. d) S tow arzyszen ia wzajemno sp a d k o ­
biercze, jako wyposażenie dzieci w 13. grupach, e) Ubezpieczenie na  w yp a d ek  szw an ku  doznanego na ciele przy pracy w kopalniach, fabrykach itd. służbie 
przy kolejach. lub podróży koleją lub okrętem.

Tan iość prem ji, w ie le nad zw yczajnych  u łatw ień  i korzyści, ja k o te i lib e ra ln e  w a rn u k i ubezpieczeń, a przytem  wszel­
k a  gw a ra n c ja  przez znaczne fundusze, rzete lną ad m in istrac ję  i zn akom ite fachow e k ie row n ic tw o  polecają bank tea, jako najlepszy do
korzystnego ulokowania oszczędności, w celu uzyskania znacznych kapitałów. Jeneralna Reprezentacja dla Galicji, Krakowa, Bukowiny i Mołdawii
3721 3 2 - 3 6  j .  K  Ł J E W I U K I ,  Biuro we Lwowie: plac Trybunalski, róg ulicy Teatralnej 1. 16.

Glosy Publiczności.
Do pana aptekarza Purglsitnera w Graca.

Pudełko, w którem znajdywała się flaszeezka s y r o p u  z p o l i fo s fo r a n u  wapna, 
otrzjmalem dnia 13. lutego r. b. za co panu oświadczam najczulsze podziękowanie a przy­
tem ośmielam się, nieco o tym środku powiedzieć. Od czasu jak podług przepisu zażywam 
syrop z podfosforanu w apna, czuje.! się być ożywionym, świeżym, a przytem zauważam, 
że bicie pulsu (80 na minutę) jeszcze nie jest normalne, również skóra jest jeszcze sucha 

gorąca, czego przedtem nie było. W nocy pocę się , apetyt ujdzie, tylko po jedzeniu 
miewam febrę żołądkową, na co pomagam sobie czarną kawą. Kaszlu bardzo mało, tylko 
ran i bez wymiotów, bole piersi usta ły zupełnie, i oddecham wolno bez dolegliwości 
Przed zażywaniem syropu była moja skóra zimna jak lód , a paznogcie zachodziły mi 
niebiesko, cera twarzy żółta, gdy teraz na zdziwienie moich kolegów zaczynam zakwitać. 
Krótko powiedziawszy, czuję się przy biciu pulsu 80—90 stopni lepiej i byłbym zado­
wolony, gdybym sio miał tak zawsze.

Powtarzam jeszcze raz moje podziękowanie
Z uszanowaniem Franciszek  N ager.

idorządzony z podfosfo  ranu  wapna 
według Grim ault W Paryżu.

Ten nowy środek, zalecony suchotnikom , 
na osłab ien ia  piersiowe, tu be rku ly , zatw ar­
dzenie wątroby, usuwa w nadzwyczaj szybki 
sposób wszystkie okazujące się objawy po­
wyższych słabości.

Pod wpływem tego lekarstw a uspokaja się 
kaszel, poty nocue ustępu ją  a  s łaby przycho­
dzi w krótkim czasie do zdrowia i tuszy.

U słabowitych dzleel działa na wzmo­
cnienie kości.

Cena flaszki 1 zł. 10 ct.

ly powszechnie i podług zdania lekar­
skiego wielostronnie wypróbowany

Styryjski sok ziołowy
dla cierpiących na piersi*

f  jstać  można zawsze z

J. E ngelhofera

Esencja mnsziulowa i nerwowa
z aromatycznych ziół alpejskich.

Bezsprzecznie wyśmienity środek przeciw bolom reumatycznym, oczu i stawów, 
przeciw zawrotowi głowy i bólu krzyżów, osłabieniu nerwów i c ia ła , a do wzmocnienia 
organów płciowych za najskuteczniejszy uznany. — Cena l zł.

Woda do ust
Dr, Bruima,

dentysty kilku ces. król. zakładów w Graca, 
uznana

w  sk u tek  n ad e r licznych dośw iadczeń
specyficzny środek do zagojenia rozranionych dziąseł, do usuwania eui 

ego oddechu i wstrzymania postępującego próchnienia zębów.
ów- . .  3634 8 -Cena flakoniku 88 ct.

Likier żołądkowy
D r a  K r o iu b lio lz a .

Likier ten przyrządzony z wzmacniają­
cych roślin, działa szczególnie skutecznie 
na organa trawiące, a rozgrzewając żołądek 
wywiera hajzbawietfniejszy wpływ na zdro­
wie. Może on być doskonałym towarzyszem 
1 a polowaniu, przy wycieczkach i 

Cena flakoniku 52 ct.
w podróży.

Powyższych przedmiotów dostać można prawdziwych 
przy ulicy Krakowskiej, u aptekarzy Zyg. Ruckera dawniej T om ska , Mikolascha, B e i s e r a ,

e Lwowie n K. Schubutha

w "aut""pod węgierską "koroną J. Piepesa i w handlu galant. Kamila Strzyiowskiego.
W Białej u P. K nausa; w Bochni u B. Fadenchechta, w Czerniowcaeh n T. Za- 

chariasiewicza i Rojańskiego, w Jarosławiu u I. Bajana, w Kołomyi u F. Zacharjasiewicza 
i Schai Hermana, w Krakowie u K. Hermana, W. Feng i J. Jahna, w Rzeszowie u J . Schaitera, 

Stryju Gartner apt. w Stanisławowie u A. Tomanka i Sp., w Tarnopolu r^M . Schli fk i,
- Tarnowie n J. Jahna, w Wieliczce u Charskiego w Zaleszczykach u J. Kodrębskiego i Sp.

i$ Niuiejszem mam zaszczyt donieść Szanownej Publiczności, i ź z dniem $  
nl 18. grudnia 1873 otw artą zostGa n ow o  u r z ą d z o n a  4582 2 - 3  jjj

* S t r y j *  g
^  w rynku pod liczbą 55 m. w kamienicy p. Ii. Schlossera, ^

zaopatrzona  obfic ie
N w najlepsze wyroby w zakres cukierniczy wchodzące, jako tb : fe
^  Ciasta, cukry, to :ty , lody, owoce smażone, likiery tak krajowe jak i za- ^  
\  graniczne, oraz wielki zapas pudełek strojnych francuzkich napełnionych ^  
w  cukrami, pomadkami, owocami i czekoladkami.

Dla wygody Szanownych gości urządziłem w m Nj cukierni kawę,
J  czekoladę i herbatę, i postarałem się o dobroć tychże. g

Zamówienia miejscowe i zamiejscowe uskuteczniają się natychm iast 
S  z wszelką akuratnością. N
^  Postarawszy się o wszystko, coby dla wygody i przyjemności Szan. ^  
^  gości służyć m ogło, ręcząc oraz za dobroć powyższych artykułów jak  i W
ł . za s k rz ę tn a  iish icp  tii<?7A 17. Rzanfiw nn Pnhlir*7nA«n w7.£rlpHami swfimi a iza skrzętną usługę, tu szę , iż Szanowna Publiczność względami swemi 
^  łaskawie mię zaszczycić raczy. *

Jan Tuczapski. JZ uszanowaniem

mm Der Prattiscle Landwirtli “LLoe. W,
rselbe

2 i  oe. W,
ganzjiilirig abgegeben gegen. Francoeinsemiung 

ft.tolst Postanweisung) von 2 ti. ó. W uiul genauer Adressangabe an die
Admiiiistration (les „Praktisclien LandTrlrth,“

W len , I .  F le i^ ch m ark t 6. 4550 4—5

C. TRAl)
właściciel

najpierwszego składa Herbaty
w e W ied n iu , W ollzeile Nr. 1,

oddaje skład komisowy swoich Herbat na Galicję wyłącznie 
p a n u

Rudolfowi Schwarz
we Lwowie plac Katedralny 8 lub ulica Teatralna 2,

który takowe po cenach mojego składu we Wiedniu w zna­
nych z dobroci gatunkach, w oryginalnych paczkach i na 
wagę sprzedaje.

Z uszanowaniem

O. Trau.
W i e d e ń  w grudniu 1873 r.

Odw ołując się na  powyższo uw iadom ienie p ie rw ­
szego sk ład u  H e rb a ty  we W ie d n iu  C. 
T ra u a , u rządziłem  w  moim M agazynie zupe łn ie  
odosobn iony  odd zia ł dla  sp rzedaży  H erb a ty  
i polecam Szanow nej Publiczności jako  w yśm ienite i 
ju ż  uznane g a tu n k i H erb a ty  ;

S ansin sk i po 4 z lr. za  1 fu n t w iedeń . 
F leu r  S ansin sk i „ 5 „ „ „ „ „
K a ise r  M elange,, 4  i  5 „ „ „ „ „
Souchong „ 2, 3 i 4 „ „ „ „ „

I
Moscau „ 6 „ „ „ „ ,,
P roch  z H erb a ty  „ 1 do 3 „ „ „ „ „

P raw dz iw ego R um u i  w szelk ie  p rzyp raw y  do H erbaty .
D eta ilicznych  cenników  ja k o też  p róbki H erb a ty  

bezp łatn ie  na żądanie  rozsy łam .Rudolf Schwarz
we Lwowie.

To
przewyższa

w s z y s t k o
co dotąd 
by ł o .

Uwieńczone nagrodą na wystawie światowej we Wiedniu 1873.
Nó\vo załoiona fabryka zegarków w Genewie Peryego, urządziła i we Wiedniu skład swo­

ich wyrobów, na które daje dwuletnią gwarancję, i sprzedaje doskonałe zegarki po następują-

Oennih: zegarków:
T ylko  1 z ł. les!ir 'lobr:EC pokaiuJH  t  ia"CUSitkiem-
T y lko  2  z ł. *•>>««
T ylko  3 zł. ̂ Lrl o ^ f r : t a \ CkTuf20vkî . pod'''ij '1? skł:idni?’ 1 n8j |e<"^m
T ylko  4  z ł.
T ylko  5 z ł. w£Vid.«* ""-icirtn 1 w mlłym r°r“ *ci* ł p0ll°-
T y lko  6 zł. * “  karatowego
T ylko  7 zł. i? :} ? * * sk<;
TyIko 8 zł. ^
T ylko  9 zł.

Ty§£i\ m Z T ^ U .wz

T y t k o ' 1 2  "zł! f 1 i  1
T y ’ko 13 zł. pr^ Z L 7 Z T * * & 'w 2 l 1 t

T ylko ' 14 ' / i ! '

***0 I8H20
L r h k J t

Urójiiomi koperłami. !T ylko 15 zł.' ' K f J , ,
Tylko 16 zł.
Tylko 17 zł.
T ylko 18 zł. 1 ,ai«“ *kiem « itota

w ogniu pozłocony, do tego nowy

I w 2i godzinach.
Wsays "kle ’ aegar kTa ą

orilynaryjni
I J e d y n y  s k ła d  d la  A u strji d la  są ir sę d a ił'  liu r tc m  i p o je d y ń c z o  i

Antoniego Rix we Wiedniu, Praterstrasse Nr. 16.

U -

Wydawca, właściciel i odpowiedzialny redaktor Jan Dobrzański. Z  drukarni „Gazety Narodowej“ pod zarządem A. Skerla.


